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N Y D A N I E: A BC D f! Ceno numeru IO d w Czechosłowacji 50 halerz' 
w Niemczech 7 fenigów, 
w Cidańsku 10 fen. gdańskich 
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OPŁAT A POCZTO W A UISZCZONA RYCZAŁTEM. 'UmvsloOJo c:lioru 
słod~iei 

• 

palił 6onftnoiv. 
Poznań, 30 listop_ada. 

Jak już donosiliśmy dokonano w o­
statnich dniach w Kościerzynie kradzie­
ży z włamaniem do tamtejszej cukrowni 

W wyniku śledztwa ujęła policja cze 
ladnika piekarskiego Czesława Ratajcza 
ka, jako domniemanego sprawcę. W 
chwili aresztowania Ratajczak usiłowat 
spalić znaczną ilość banknotów . 
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Posterunkowemu udato się uratować 
8.500 zl., resztę pieniędzy w stanie okoh 
1.500 zł. zn?leziono zwęgloną. . 

•• 
I 

Ratajczak, jak stwierdzono, jest cho­
ry umysłowo cd czasu, gdy na pewnej 
zabawie uderzony został cegłą w JdO· 
wę. Od tego też czasu zauważono u Ra­
tajczaka skłonno~.! do kleptomanji. 

zostaną pociągnięci do odpowiedzialności.-- Prokurator 
zmienił decyzję pod naciskiem opinji publieznej 

Hif er s ·o ro -d won 

Kontrola Z.U.P.U. 
przeprowadzona będzie w łodzi. 

. Łódź, 30 listopada. 
(i) W związku z wrastającą liczbą bez 

robotnych pracowników umysłowych w 
ł,odzi, w bieżącym tygodniu przybywa 
do naszego miasta specjalny kontroler 
Z.U.P.U. (zakładu ubezpieczeń pracow· 
ników umysłowych), który przeprowa· 
dzi inspekcję łódzkiego oddziału zakła­
du. 

Berlin, 30 listopada. 
Nadprokurator Rzeszy zdecydował 

się wreszcie, pod naciskiem Qpinji publi­
cznej, wyciągnąć konsekwencje z wy­
krytego spisku hitlerowców i pociągnąć 
winnych do odpowiedzialności karnej. 

Urzędowy komunikat ~ tej sprawie 
głosi, że naczelny prokurator postanowił 
wszcząć wstępne śledztwo sądowe o 
przy~otowanie zamachu stanu. 

W związku z wypadkami w ttesji od­
bf.ł się wczoraj w Berlinie szereg. ma­
nifestacyj zwołanych przez or~anizac).~ 
republikańskie. Demonstracje te byty 
protestem przeciwko akcji narodowych 
socjalistów. Uchwalono szereg ostrych 
rezolucji. 

W dniu jutrz.ejszym sędzia śledczy 
rozpocznie przesfuchiwanie wszystkich 
podejrzanych o udział w spisku heskim. 
W sferach narodowych socialistów ol· 
brzymie wrażenie wywołała rewizja do 
konana w prywntnem mieszkaniu, f!dzie 
jak wiadomo skonfiskowano dużą ilość 
kompromitujących dokumentów. 

Echa ,,puczu" 
na Węgrzech 

!T 11fen1nic-;ie oAolic:~nośd 
suisftu 

Budapeszt, 30 Jlstouad1. 
~ledztwo w sprawie wvkrvteg-u 1.1-

bie~Jej nocy „puczu" legitymistów tr\\'a 
mmnzoG'•• 

!Traeit:~no śm•eri 

w całej pełni. Do tej chwili aresztowan) 
przeszło 300 oson, które mają stan:ić 
przed sądem doraźnym. 

Masowych aresztowań dnkon~mo 
również i na prowincji. Narazie b 1 iż „ ze 

szczegóły nieudanego puczu trzvm:ine 
są w śc'słej tajemnicy. Nie udałJ ~ie 
również stwierdzić, czv odonwbda 
prawdzie wiadomość o pobycie arcy-
księcia Otto Habsburga. · 

DJLod~i 
ro~po«:~qł si~ d~iś ran9, 06ł!i1Dujq«: pr~es~ło 

fiO pr:oc. f a6rgfl 

Inspekcja ta będzie miała na celu 
stwierdzenie, jak odbywa się ewidencja 
bezrobotnych, w jakim czasie przyzna· 
wane są im zasiłki i jak odbywa się 
kontrola, która ma zapobiegnąć ewen­
tualnym nadużyciom. 

Łódź, 30 listopada. j Komisja strejkowa nie z.d·ołała jec1nak 
(it) Jak już doniosła dzisi·ejsza „Re- . komunikować slę ze wszystkimi robot- Londyn, 30 listopada. 

publika" na wczorajszym ogólnym z·e- '. n:.kami i z tego powo.ctiu akcja strejkowa Z Tokio donoszą iż powstrzymarde 
biraniu robotników zatrudnionych w fa- 1 ni,e ohjęta jeszcz,e wszystkich f.abry·k. natarcia irojsk japo1iskich na Czin-Czao 
brykach pol1czoszni1czy·ch, postanowiono ' Według d·e>ni·eskń, jakie zdołaliśmy o- przypisać należy obaivie powiklati dyplo 
proklamować sh'eik ze względ1u na to, iż trzyimać w go•dzinach porannych-strejk matyczn.vcl1 ze Stanami ljednoczonemi, 
przemyslawcy odmówhli po-d1Disania urno-! objął około 60 pr.oc. fabry'k. Przywódcy Francją, wzp;l(tdnie innemi mocarstwami 
wy zbiorowej na pod'stawi1e arbitrażu :mchu strej!rnwego - zarząd kartelu z. europejsldemi. 
impektora pracy. Iz. P. -- przewi.ct·uje ie·dmak, iż po potu- „Evening News" donosi że powstrzy-

W związku z tern dziś o godzinie 6-ej dniu, przy zmia.nach zespołów robo·tni-[mani1e natarcia japmiskiego tłomaczy się 
ran~ cztonko'~!·e komisji _strejkow:i po- I c;:zy.ch, str2;:~ ogarni:e ws_zvtlde zakła_dy.. in!erwencją St'1nó~ Zjedn:oczonych, któ­
częh obchod1z1c w zystbe fabryki, k0- Jak nas rnformuJą, J·es.zcz.e w ciągli •re wy -~hiy do Tok10 speqaln~go pełno­
mu.nrkuiąc irobotnikom o powziętej uchwa dnia dzisieisz.ego sncdzi·ewana jest inter-I mocnLka. 
le i wzywając ich do porzucenia pracy. wencja inspektora pracy. 

h kobiet 
Matk·a 1 dwie córki odebrały sobie życie w • ucieczce 

przed głodem i nędzą 
'ff str~q§o · qia irae~d;a rod~inn 

posasiero .. nn eon~" Warszawa, 30 listopada. na Fetelińska została wydaloną. przy- siadka, panna Jadwiga Fetlińska, woła-
Lódź, 30 listopada. W domku parterowym, stojącym nk czem, ponieważ poprzednio otrzvm:iła jąc: pow·esJy się!! 

(d) Dziś okoto godz. 7 rano. na linii daleko przejazdu kolejowego przy uilcy pożyczkę w sumie 1.500 zł. (trzymie- Pan Kwieci(1ski wybiegł z mieszka-
kole.:owej Łódź - Andrze:ów wydarzył Po_wązkowski~j 28-30. mieszkały v.; .ied 

1 

sięczn_a. pensja). w momencie odcFcia nia i wraz z pai;mą Jadwigą wpadł de, 
się tragicz 11y wypadek, który pociągnął no1zbowem mieszkanku trzy kobiety: dano JeJ tylko 40 zł. pokoiku p.p. Fethńskich. 
za sobą śmierć młodego robotnika. Walentyna Fetelińska (lat 54) z dwie- Rodzinie J.?rozila śm"terć ~lodowa } Na haku specjalnie wkręconvm w 

Robotnik ów jechał poc:ągiem z Gat- ma córkami Zofią (lat 31) i Jadwigą (lat ; Ws~ystkie trzy panie dostałv na tle t:f c _ · cianQ, wisiała panna Zofia. już nieżvwa 
kówka do Łodzi. Kupił on jednak bilet 21). . I tra~1cznych przejść manjl prześladow Odrzucony taborecik. po którym 
tylko do Andrzejowa, 2dyż nie miał wię Utrzvmvwała rodzinę starsza córka czej. wspięła się do petli, leżał u jej nóg. 
cej pieniędzy. Gdy pociąg znajdowal się Zofja. od lat jedenastu pracując jako ka Przed trzema tygodniami p. W. Fet- Wkącie na trzech gwoździach wi-
już za Andrzejowem, do wa2onu wszedł sierka wekslowa w jednej z firm rolni- lińska usiłnwala popełnić samobójstw,, siały zwłoki matki, pani fetlińsk!ej. 
konduktor i począł sprawdzać bilety. czych, mieszczącej się w gmad1i. chcąc rzucić się z okna czwartego pięt- W chwili. gdy p. Kwieciński ch;;iJł 
Wówczas młody robotnik, obawiając się Centr. Tow. Rolniczych, ciesząca si~ tt ra domu nr. 35 przy ul. Koszykow·ej rzucić się im na ratunek, panna Jad W'i-
grzywny za jazdę bez biletu, szybko prz~lożon".~h doskonałą. opinją Panna Uratowała ją mtodsza córka. ga runęła jęcząc głucho, na łóżko. 
otworzył drzwi wagonu i wyskoczył na Zofja ~etllnska zos!ał~ Jednak wydal9- Wczoraj o godz. 12.30 w nocy. d<, Wezwano pogotowie. Lekarz stw!er 
tor kolejowy. na z. bmr';l z trzym 1 e~ięcznem wyl?owie mieszkania Eu~enjusza Kwiecińskie140. dził śm:erć dwu wisielczvń, zaś panu«;; 

Spadając na ziemię doznał on wstrzą dzemem licząc od dnia 39 wrzesn 1a. nc.1 Powązkowska 28-30, artysty dramafyc1. .Jadwigę. która jak się okazało wyiJ!ła 
su móz~u. Pociąg natychmiast zatrzy- skutek ~w~nturv ze SWO}ą, P~mocnicą, nego, zastukał ktoś gwattownie przez w celu samobójczym 160 2ramów eseu 
mano. Ciężko rannego młodego mężczyz I która ~yrnkta n~ tle za1ąc. b1uro~v..:h. okno. et octowej, przewiózł do szpitala Dzle-
nę przewieziono pociągiem do Lodzi. Na Pomimo staran kolegów 1 matki. pan Za oknem stCłla w koszuli i boso są- ciątka Jezus, 2dzilł zmarła. 
stacji Łódź - fabryczna wezwano pogo-

1 
Dodać należy, że przed raklem PO-

~~;'~~-d~l~d=;~o:~~ct~k~~zn~eo!~~~~~~ 8a"dyc1· wymordow ~11· ca· ła ro.dz1·n~ ~~~~~y~~mobójstw~ syn i brat samo-
z<!3! .... 1edyn1e stw1erdz1ć zgon. Zwłok! U U ~ . 'i 
;:,(ll~ v zpieczono na. d~orcu do zejścial poczem splqdrowoli sklep . 
władz sądowo-pohcyJnych. i mieszhanie 

[i IJjemnil.:~U naood I Lwów, 30 listopada. I tytoniu i garderoby - poczem zbiegJi. 
/_ódź, 30 listopada. W nocy z so~oty na niedzielę doko- Zbrodnię ujawniono w niedzielę _rano. 0-

(d) Wczoraj wkczorem przed do- nano w Młodowie koto Lubacz.owa ma- 1 bok zmasakrowany~h w straszt1:wy spo­
meom przy ul. Zglerskiiej 27 na Adama sowego morderstwa na rodzime karcz-

1 

só~ tr~pów,. znaleziono narzędzie zbro-
Taszka (Zgierska 19) napa.dl jakiś męż- barza Abrahama Selfera. dm, t. J. siekierę. 
czyzna. kMry zad a? mu ci0s nożem w 1 Nieznani sprawcy, .wtargnąwszy do Poli.cja po~jęta ei:e_rgiczny pościg za 
]ewe udo. T <isz:k pa::l l n::i zi :- mj.~ i stracH \\:n et i:_za .domu; zarąbal.1 w potwo~ny spo i~b r~dn1a_rzam1. Na m1:1sce wysiano z wo 
przutomność. N:i-: <!"'ln ik zb'-eg-L sob s12Im~1:~ o~c~ rodz1ny 60-letni.ego ~- I J e:vodzki~gc urz~du sledczego .we_ Lwo-

Po 11ewnym cz2:-ie r:rnn:rm z a jęli się bralrnma, f~go zonę Chawę, 23-Ietmą ! wte wywiad )WCOW z psem policyjnym i 
prz·e·chn~ ni·e, Jdńr7.v f!:I n n: Ć 1- i~~l i co In- cfrl\ę Dorę i_ 17- !et~ie~o syna J~kóba. jiest nadzieja" ż~ ~prawcy. \~krótce zo-
ka.Ju nr kr.m. r;.o 'i " iJ , clnkati l'"'d '"'"iP Po zamoraowa11111 clomo w ·1 kow. ?brP stall ól schwyram 1 postawieni przed sąd 
,... 2„w„!"·" P ''"'nt r ,„ = ~ c-„„ r":"· dn '!l .7.::! !ó' -'.., 1 T;","' i c:' · l"'n · Pi. ; ' "?·;~m i e, clur ;i ź n~r. 
c'r . - ' ~-.- ....... ,„ · ,... ~ ... ' 7~.i:~ ·~[1.~c r i , ~r!J ·· ~, trochę ' 

' 

12 siopni n1ros._ 
-otonotoDJono d~·ś DJ Lod•i 

Lódź, 30 listopada. 
(~) Ozięb;enie temperatury, które od 

czuwamy od kilku dni, potęguje się nie­
mal z godziny na godzinę. Dziś w nocy 
i rano mróz s:ęgat bodaj kulm:nacyjne­
go punktu. tak niskiego stanu temperatu 
ry bowiem jc."sz·cze w listopadzie w żad­
nym ro ku nie byto. 

Temperatura w nocy przekroczyfa 
- 15 st. C. O g-odz. 8 rano zanotowa­
no - 12 s t. l.:. ~tacie mete orolog-:czne 
nr. cpo \'/2•Ja: ~ da'.sz y spadek l'.'~r' ·"' ty. 
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Z Tyberj~dy do Jeroztlimy Bakcyl narzędz·em 
samobójstwa 

:Jliesn>ufda odpornośł 'r· 

„Roz:kosze" i przyJ·emności podróży automobilowej eonasR1u •wuc:t~•ulaśnaaer 
· aeanu rod 

na Wschodzie. - Kłótliwy szofer i kłopotliwi towa- (x) Wypadek samobójstwa, który 

d , ,,. „ . b „ „ • W h d miał miejsce w Monat:hjum przed kilku rzysze po rozy sym ollZUJą psychikę SC O U lctntami wzbudził niemałą sensacJę i ~yr 
szeroko komentowany nawet w św1e-

(x) Z Tyberiady do Jerozolimy fest nań, wpuśclUśmy do wozu Jakąś dzlew· f dwa, lecz dwadzleśc1a piastrów. Poczem 'cie naukowym. a specjalnie za:nfereso· 
akurat l 7Q kilometrów, auto powinno czynkę, następn.c jakąś otyłą niewiastę dwaj kierowcy pożeRnali się uprzej- wał lekarzy bakterjologów. Otóż nieja­
bez zbytnich wysiłków przehyc tę dro- z dwoJsdem rozwrzeszczanych dz eci, mem: „Yin al abuk, va habibl" co zna- ki N. rzetnik z zawodu pra(Cnąc z nie. 
gę w niespełna 5 godzin. Ponieważ mia stare20 araba obarczonego niezliczoną czy mniej więcej „aby twój ojciec został 1 ~ladomeio powodu zakończyć swe 
tern coś bardzo pilnego do załatwienia Ilością żywych kur, młode~o chłopca przeklęty, mój droi;ti" ruszvJiśmv dalej: 1 ziemskie życ e, wpadł na. niesamowity 
w J'erozolitn!e, skorzystałem z nadarza- . beduma w towarzystwie bardzo sym-

1 
gdy nagle dzie~i z wielkim wrzaskiem 1 pomysł popełn•en.a wyrafinowanego sa 

jącej się okazji i umówilem się z pew- 1patycznej z wyglądu, a mocno wonie- I uciechą oznajmiły, że arabo,,i uciekła mobójstwa przez zatrucie się bakcylem. 
nym amerykaninem, turystą, z którym jącej kozy, obarczeni dwoma kuframi i kura. Przy tej sposobności skonstatowa- ! znajdowanym dotychczas tylko w mię. 
już kllkakrotnie przygodnie się spoty- ! jednem używanem żelaznem łóżkiem, l!śmy również brak żelaznego łó7ka. · sle bydlęcem. Zarazek ten dostając s:ę 
kalem. Mieliśmy następnego dnia wyru- 1

1
1 nareszcie wyjechaliśmv z miasta Mój Trzeba było wrócić. Kura na szczęście do organizmu cztowieka powoduje śmier 

szyć. Auto było zamówione na godzinę towarzysz był blady jak śmierć, ale na- s'edziała niedaleko na kamienfu przy- teiny rozkład 1 zatrucie krwi. 
7-mą rano, tak, że, zdaniem ameryka- I tomiast zupełnie bezpieczny. Obie jego drożnym i po pół godzinnej gonitwie .,po 1 Zarazek ten odkrył znany lekarz nie 
ni~a. „około godziny .1? w południe ~o-

1 
nogi na któryc~ ~ i edziało dwoje .dzieci, I zwołiła" .si.ę .zlap31ć, r~atomiast. łó~ko ta- mlecki. dr. Gartner i na pamiątkę tego 

wmmsmy być na m1eJscu. W odpowie- 1 były przygwozdzone do P1Jdl0g1 auta. I szczvta 1uz Jakas z:: ,wwna niewiasta z odkrycia zarazek został nazwany „bak 
d~i, _uśm;echnąfer:i .się t:ylko st:~ptvcz- j.~i~poka!anie ~iałe sp~<lnie atl}erykan;na 1 sąs!ednt7j ":'!oski która PO dług'ch ~ery cylem doktl_>ra Gartnera„. Od tego cza­
n1e. Zbyt dobrze 1uz w ciągu 111<1!.::h wę 

1 
. .1uz po .k1llm mrn utach Jaz<lv miały na so- l pet1ach i wsród obupóln vch przeklenstw 

1 

su każde m:ęso przeznaczone do spoży­
drówek zdołałem poznać ludzi Wscho- 1 ble pełno ptam z czekolady. Jedno ramię 1' zgodziła się łóżko zwró..:ić. cia jest dokładn'e, bezpośrednio po u­
du. Nastę~nego dnia o Kodzin:e 7 -ej rano ; przyciskała koza, która, od czasu do cza W następnej wiosce po drodze oś- boju badane również i na obacność te­
amerykanin. począł dobijać się J:i .• !rzwi su swym małym ogonkiem uderzał.a me-1 wiadczyl, Hassau, ie już najwvższy czas go groźnego zarazka. Specjalnie podle­
rńeg~ po~oJU krzycząc: ·- Już s;óJrr.a ~o fowarzysz~ oo twarzy. zu.oełnie t~k aby się nieco posil'ć. Wobec tego trze- gają badaniu serce, :vątroba i nerki. ja-
godz111a mech pan wstaje. Autot Jakgdyby chc:ała go od mucn ópędztć. ba było znów urządzić ptzymusowy po ko „najulubieńsze" siedliska bakcyla. 

- Przyjedzie dopiero ia dwie got!zi z~ś kury ~tare2o ar.aha poczęły szukać ' stój. I Jakie przyczyny skłoniły N. do sko-
ny - odpowledziafem przez drZ\', i i Jd- ziaren na .!ego gł~~Je. . j Kilka kilometrów dalej w obliczu rzystanla właśn;e z tei;!o śmiertego środ 
wróciłem slę na drugi bok n'c przery- Jechałisi;1y ~osc szybko. Mozna było ... dumnyc.h ze swej historji wz>?"órz Sallah- , ka dotychczas nie-Wiadomo. Pewnem 
wając drzemki. Gdy około,i.;'1df.iny s.Jo, !lawet powied21eć za szybko. Tempo . ed-Oinu w okolicy którvch oocz4tkowo jest tylko to, że N. Już od dłuższego 
zeszedtem na dót. aby sobie k:v:ać przy Jazdy pr~ypn~ło. c:oorawda do gustu a- i krzyżowcy. a pótn:ej Napo!eo11 dwu- czasu nie był zadowolony z tycia do· 
~otować śniadanie, amerv!<anin gdzlf ś I me~v~an:~owi. ry~111e Jednak poczęło p.o- I krotnie zwyciężyli muzutmanó~. pękła '. czesnego, czemu jednak nikt z najb1ed­
zniknal. Poinformowano mme tylko, że . w~znie mepoko:c. Chwała .Bogu, auto , nam znów opona. Przv naprawie szko- · niejszego otoczenia nie przypisywał 
czekał z niecierpliwością na auto do WJechato tylk~ w stado. ow:ec; co SP<?- : dy nie moi;tłem niestety oomaizać. mus!a , spe1.:jalnego znaczenia. 
,godziny 8-ej poczem moc w z!rytowa- wodowaro dłuzszą wym•anę slow pom1ę łem bowiem mego towarzysza cucić l Pewnego razu pan N. byt obecny, 
ny wyszedł do minsta. Zd4~:.r ferri SP<Jltoj d~y łiassanem, a oast~rzem stada, be.~ mocną whisky. 1 jak zresztą wymagał jego zawód. pod­
nie zjeś~ śn_iadanie nim st ·~ mój towa- du!nem. k~óry w. wynik~ „ro,zmowy j Około .godzinł" 5-e! mi·!1ą~szv w. tad , czas badanta m'esa tylko co ubitej kro· 
rzysz poJaw·l w hotelu: począł s"ym nozem m~~tro"ać przy ,nem temoie wzgo!za JUd~JSk · e , bez zad- :wy. Weterynarz po zbadaniu serca. ne-

- Pan dobrze wiedział -·- pocz::ił on opo~ach na:zcgQ a~ta. Ni! p(lvlstaw~ł~ nych przygód, o ile n'e 11cz vć p„ trąco- 1 rek i wątroby orze kl, te badane zwie-
n•:! m

1
nor;ro !_ ak „d, nc gaz.n.· W_ pe, wn. eJ nerro mocno osła. Późnit'j n.:eco Hassan rzę było zarażone bakteriami d-ra o=rt 

krzyczeć ujrzawszy m11,c, - że auto h il H „ 11 

WOR'Óle nie przyjedzie, <liJ• ;ze~-> ninle c w . .assan n.,e · zmnieJJz';v. sz3 m~- zatrzymał wóz tłomacząc s ;ę oorą mo- I nera l mięso to nie lest zdatne do spo• 
pan nie uprżedz i ł, bytb:r

1
11 z,rn1()v„·!f in- o~koiące.i szvb~o'.'ci, po~zą. s i ę orze9 11 ~ dlltWYt odszedł n'eco w bok. 2dzie po- życia. Słysząc to N. · błyskawicznym ru­

nego szofera skoro ten nie chelat fe- mt pop· s~'~ac. swemi zonglers~iemi i czął czvnlć tradycyjne ?bmvw•m.1a na chem' od.kro:ł kawał chorei wątroby I 
cbać. sztuczkann ?ak:e wyora ~lał z ?ap:ero- i sto~ Jakłe2oś małe20 troJełka A mery- nim sle ktoś spostrzestł w grotnel sytu• 

sem. zapom.na_JąC ~u9ełnie . o kierow~!- ; k!1n;n, który jako tak? Pl'ZV'il.~dl do s1e- acn„. połknął ją. Poczem zwróciwszy 
Popros iłem go spokojjii e. aby się cy. Stan1fem s1e.

1 
1~s1Jn 1 e. ~ac : s.nąć pow'e- b!e •. a nawet zaczął s · ę. p1wuh przvzwv się do obecnych, oświadczył, źe życie 

nie denenvował, ~dyż pn;.v takich upa· ki, a~y nie widz ee chw1t .wksnego z20- czaJać do tempa .naszeJ oodróżv wyjął mu si.ę znudziło i żywi niepłonną nadz1e 
łach Jest to mocno szkod[ \ie, co zaś do nu. N<!g-le auto ~waHownie stanęło. Na- aparat fUmowy 1 nakrę„ał cała scenę fe. iż mięso zarażone g:roźnem\ bakteria­
~zoicra to. on napewno ~!zv,edzie, .n~e sk'.1tek gwałtownego n~chu, koz~ ws:i- modlitwy Hassana. NI~ na \\:iele mu s~ę ml wy.woła zwvkłą reakcję i sprowadzi 
zy tylko Jeszcze „trochę poczck::ic. dzlła cal~ ogon w ust~ przerazonego te:> cop~awda przydało. g...tvż _Jedn z dz1e rychły z~on. Smierć bowiem soowodo-

- Gotów jestem zresztą LalJ·i.yc si~ amerykamna: dw~je dnecl, ~;va k~fry, c1 z~c1ekaw!one konstn;.kcJ.t aparatu. wana zatrutem mięsem najbardziej mu 
i panem, 0 każdą kwotę, że szoi\.!I' przv- starsz.a niow1asta ! Ja stoczył sm~ s·ę 'Y ~yci.ąwięło ze. środka łn•f11t> I !rn "}el- odpowiadała. 
jedzie. Jak s'.ę okazało, m iałem zupeł- . jaJclfi!s . bezład!iym kłębku. z stedzen. , kiej swej radoscl prześwletłtło cdy f~lm. Dziwnym i nlewyttomaczonym, zble 
ną słuszność. Około godziny 9.30 usty- I Wvsrlkiem ;vol i ~fa.rałem się zrozumieć 1 Zły hu~or amervkan ~a zac~c\ł J.ed- glem okoficzności życzenie rzeźnika nie 
szalem przed hotelem gwałtowne dźwię I orzv~zynę. Jak m1 s1e zda w.a to" katastro- nak znów s1e objawiać .. !'.·C7.tm JOW1em miało się spełnić. M'mo, że złośliwość 
ki sy:eny, przypominające ryki. Jakie ! fy. Nic podobnego jedna.k sie me z9arzy- nlezra~on".' Hassan oś~· iadsz vł . ie ~ na tvch bakteryj jest ogól n le znana i ie po 
wvdaJe duże stado bardzo gtodnych I to. Prz".'czyną wszystki.ego było Jadące stępneJ wiosce z~bawi t;koL> R"'Jdzinkl. spożyciu zarażonego mięsa. niezwłocz­
krów. Spok?jnfe P~~rócifem d? przer- naprzec·w. auto, przy kier? wcy którego gqyż m~ pilnv. tn~eres ~o je~11ego z nie prawie występują objawy zatrucia, 
w~nego pos.lku, moJ amerykaąm. n~to- tlassan doJrzat swego znaJome~o. . m~e~zkanców. Nic me mo;:r o H:i"sana od N., który zjadł kawał zarażonego mięsa 
m1ast. w_ ogromn.e!11 podnieceniu zb1egf o.wa at!ta stafy nan.rzeclw sleb;e. a wies~ od teg? zamiaru. n.i~et in\ ~łtow- którei?:o jad bakterii n:e był osłab!ony 
na doł 1 po chw11I słyszałem tylko od- pasazerow1e obu wozow byli przez, ne c1empośc1. oo zachod;:1e slonca. O przez żadne gotowanie czv smażenie. po 
~losy i.;łośnej sprzeczki prowadzonej !>fZeszł!J pół godziny śwfad1rnm1 sprzecz s~atnle oarę kilo.metr? w P "ZF'~Zto W7.g~ę~ siadał jednak tak niezwykle silny on~a­
.::zęściowo w języku angielskim, czę-1 k1 pomiędzy dw<!ma ~zoferm1;1. z kłórPJ n·e spo~oif!1e 1 dome~o na J< ff~~ 1 el. nizm, że potrafił przeciwstawić się cho­
ściowo zaś po arabsku. zdołał ·•m zrozumteć, !'e chodzi tu o Jakłs .gtówneJ uhcy Jerozohmv ocitr~L 1li . ~. J roble i nie odczul żadnych poważnie)· 

Jak zdolalem zrozumieć z urywków st.ary dług w wysokoscl ~'Yuch pla.strów. 1 obładowanego workami l . c~1k;e?1. Olila; 1 !ZZych skutków. Zaciekawił przeto leka­
rozmowv. któcHi się ze sobą dwa.i Judzie Zdenerwow~nv przedłu~aiąrvm s1.ę sno- przvczem słodka z~wa~~ lM. Jec_r~e~oi J I rzy, którzy po raz pierwszy mieli moż­
z których jeden absolutnie nie rozumiał rem, wyraztfe~ got~wosć ~okrvcia dłu- 1 W?rk~:V rozsv~ał~ s ~ d . l\Ołct ~~ l" ~ ~· ! ność obserwowania takiego nlezwykłe­
drugiego, co jednak wcale nie przeszka gu, abv tvlk? Jak11a10rędzeJ _ruszv~ da- · w1dacn tego zaJśc1a. me b~·!tm1 Jl i ~ ~u' l, gi> przypadku. 
dz ło ni . t 1 1 ·nt , . lej. Vstvsza 'W szv oonetna Pro1Jozvc1e. za I skorzvstawszv z c1emno<ic1 z_ c:t„ w 1fer;, Powtórne bakferjolo~czne badanie 

,a ak. opie an!. owa o idł ensywnods.c,1 równo Hassan jak i kierowca drug-lego i auto. wielbłąda I ameryk.rnina kh w las. wvkazafo jednak że pierwotne bada· 
sprzecz i. owo 1 zesze em na o • • . d li · te z do iero n m losom , ' 
gdzie czekał na nas mocno sfatygowa- WOZU OSViHl. czv.' ze ra r • · V ' nie było słuszne i te SOOżyty kawał WIS 

ny „ford''. przy kierownicy którego sle przypomn'eh sobie. że dług wvnos ł Ule 1 troby wystarczyłby do .uśmlercen.la na-
dział młody, czarny jak djabeł arab. Uj- ----·=·•wa "RW n łijri L &WPP wet kłlku 1udti: O!gamzm.rze~ntka N. 
rzawszv ~wego drugiego pasażera, ttas- • • • okazał jednak Jakąs zupetni.e m~wvtto-
san, tak się zwał szofer, począł dopiero, Jłl'łl tr.. dO'lflf'DO IQ"'Dlił>Jff lud~j~ ~ maczoną odoorność na działanie te~o 
iwolna, bez pośpiechu sprawdzać motor I UM• · tHll '71!. ..._, ""t _.., '-' 'ft zarazka. tak, ie prócz chwilowej niedy-
i przvR'otowywać się do drogi. Rezulta- · Ciekow•m flG111tor uc:zon•"ch s1.m.zycjt nie sorowadził. iadnyc~ groź-
tem of{ledzin było stwierdz.enie1 że w !!li' ..,. 'BI ntem:vch następstw. Niesamowity po-
baku jest ~by.t ~ało benzyny, a w chlod (d) w największym nowo·jorskim l Zd~niem prof~sora pierwsi ludzie poJa- f!lVSł wyrafinowanego samobójstwa spa 
nicy pr~w~e JUZ v:cale mem.~ wody. Po , mttzeum aukowem odbył się sensacyjnr wu1 się na świecie Już przed 1.125,000 la hl zatem na .oanewce. 
uzuocfn1emu brakow wsledltsmy naresz , muz~un1 naukowem odbył się sensacyJ- ty i zamieszkhyali wyłącznie na wy-I )'vgodnikt .medyczne I fa~howe cza­
cie do maszyny. I ny odczyt zna·nego profesora amerykań spach Brytyjsk•ch. 1 sop · ~ma. oo~w1ęca1ą wspomma~emu .wy 

- Czy miałby pan ochotę na godzin ·sklego dr. tlenry fajrfield Osborne któ- Czy z wysp tych następnie przesied pad~owi ~ardzo wiele uwagi 1 stw·er-
ny spacerek autem po mieście? - zapy- ! ry wywołał n'.esłychane porusizenie w lali się na inne terytorja - uczonemu dzaJą. ie tlekro.ć zaszedł wypadek. lt 
talem mego towarzysza podróży. Spoj- : całym świecie naukowym. !amerykańskiemu nie . udało się ustalić. i:nleso. najczęści.ef ?.rzemvcane a zara­
rzen '. c jak' em mnie w odpowiedzi obrzu-1 · Profesor d·r. Fairfield, na p·odstawie 

1 
Twierdzi. on jedynie że jak i uczeni euro z~me bakter~ami t Ga~tn.ent' dost~ 'valo 

· cfi przekonał Q mnie, ie żarty mogą się wieloletnich swych badań, dowodził, że pejscy, doszedł do wniosku, że pnz·ed sie na. rv.ne · na vc mi as · n rawie za­
ilo skończyć. Wobec tego przygotowa- pierwsi ludzie nie zamieszkiwali na Ja-

1
500 laty ukazali się również ludzie na Ja chodz~I wypadek tak zwanego masowe 

l~m tylko me~o towarzysza P0<1róży .do wie; jak dotąd przypuszczano, lecz na te ·Wie, lecz różnili się oni bardzo poważnie RO C<1 rncia. . I . 
tego .. że Hassan napewno będzie godz1n- ·-renach obecnych wysp Brytyjskich. 1

1 
swym wyglądem zewnętrznych od ludz,j I opra;da, zd~ re:afv drę 'rypaf kj · hże 

kc !ddziT po m:eście, a to w celu uzu- 'I . Uczeni europejcdycy na podstawie z wysp Brvtyjskich. Byli oni. od nich pobfczeg hned o,~o Y po ~~g'O lwa e c o 
oełnie11fa ęobie kompletu pasażerów i że szeregu wykopalisk sw~go cza;su doszli . znacznie wyżsi i siilnieisi fizycznie. ; J~~d e ~v~c .o dz Y z o!>r.esJ1 ~alio. z~ws,ze 
,.,u.,.imy si~ z tem liczyć że !"'żeli nie . · ' • , , 1 na s w1er zano, ze snozv oni mię. 

· "i . ·~· t · pewno J"s~cze 'trzy 0;oby ra- do wn1osku, że pierwsi ludz~e PoJawili i Oświadczenie amerykańsk i ego profe · so w minimalnej llo'ści i· ~D · dokladnem 
I> ęc ... 0 n~:„1 'ad w .... Mół to\varz sz nie się na Jawie. przed .soo t~s1~cy laty ! sora spotkał-0 si~ z gorącym sprzeci- ; kllkurrndzi~nem 1r,otowaniu. 
z~m "' 1id ·1 r";~i ~łówklem naforntast prz~z okres kilku tys1ąctec1 nie przenos• wem ze. strony w;elu znanych uczonych , SQ to 1edn;1 1.; wynadk; h1 ,.~~o rzad„ 

. oeip~r· c:/ majstrować pr;y pasku' do li ~ię zupel'!·ie na inne ter~;w, kt~re w europejskich. Na Jamach yism nauko- 1 ]{le. nale7-n.c~ do wvjqtków. ,.i., którvch 
:~ir~o miał przypięty rewolwer. We- tych czar,::wh b.yły wyłącznJ.c zamieszki 1 wych tO?ipo.czętia s·e obe~n1e ostra poi~ bez.~orze.cznie n~!eży. Z?lkz.i.... ··d"tnie· 
dłu moich przepowiedni, poczęliśmy wane przez ~ w::r~ę~a. . . mika : przycz~rtl z.wolertn'.cv o?u teoryi \\'.'aJ ~1cv wvmidek r,z,eznika. N. 1<t6re(!o 
.• , , !otnent tempie lawirować w wąskich Profesor ~r l'«rnf._e ld tw1e_rdz1 j~dna-k ope~uią rozma1tem1

1 
matenałamt, zd~by- ~11ezv-:vkh odn0.rnosc organ zmt "'\\· l l,)lO 

uilcztrnch 1111~stecika, orzeżvliśmy kilka stan~wc~o . 7'.' 1:~z cn ·. t'·;: o;i~.i s ~ v n•cwla te~ni . rir ~;- et z.n~1.1yc11 uczonych w ciągu 7.yła Jad bakcyli. 
Wli aszającycb j gło5nych scen pożeg- ścjwie UJ!l i ..tH a.sio1J..: rou. u .::Jik ego. w1Jo, ctn . ~h stua;ow. 

I. . ł I 
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Dzieciobójstwo i uwiedzenie 
Nowe zasady prawne 

polskiego kodeksu karnego 

Ulgi _podatkowe· · •· 
dla drobnych kupców i rzemłeślnikó·w 

Konferencje z zainlereso·wanemi 
organizactamł w min. skarbu . (d) W projekde nowego polskiegJ ko drzwiami pierwszego lepszego mieszka-

d~k~u karne~o, op_racowaQ~i:w. przez ~o nia, inne znów, w przystępie. najwyższej (d) w ubi·eglym tygodniu w- mf'tlist«- 'organi'za<:je rzemieślnkze i kupi'eck!•e w 
m1sJę. kodvf1kacy1n~, znajdu1emy mię- roz~aczy, popełniają zbrodnię. stwie skarbu odbyło się kilka konferen- ca.fym ~raju odlbyl~ ze-bra~ia, n~ ktory~h 
dzv 

1
nnem1 następuJ~cy· ~rtvkuł: . I Sąd~ nasze b-?rą zawsze po~ uwa- · cyj, poświąconyc!z sprawie zryczaltowa- uchwaiJ.ty rezolu.cJ·e stw1er·d1za1ąc~. ze 

Matka. która zab Ja dziecko w ot<:r~- gę tragiczne okohczn~ści, w Jakich zo.i. 1 nia podatku · obrotowef!O dla drobnych ryczaJt podatkowy przy·nl·esiie d:u•że ko­
sie porodu. pod wpf"'.\\ ~m je1{o or.zet>'c- st~lo popełn:one dz:ec~obójst\\!'O· Jest bo- I przedsiąbiorstw lzandlo\Vych i rzemieślnt i rzyścl d_rob~ym pr_z~·dsiębiorstw<;>m i J<:d­
~u. 11feg-a .karze w1ę~·en;a do lat p1ęc . u. wiem rzecz~ pewną, ze w wielu w~pad ków. w konf.ereincjach tych wzięli rów-j nocześme me . zmme1szy wplywow, osią~ 

Artykuł ten stw•erdza, że w przJ'· kach na ławie oskarżonych nie powinna ni,eż ud·z.iał prredstawiciele organizacyj j gainych przez wladz.e skarbowe. 
szłoścl Jednakowo będą traktowane za- była zasiąść matka, lecz ojciec. I ~ipteck:ch i rz·emi•eślniczy·ch; Informują nas. że w myśl · ostaini·ch 
bóJstwa dzieci ślubnych ł .n'eślubnycb. I • Nowy _nasz kod;ks k~~ny, mifl"!O że Jak ·nas informll° ministerstwo śkar PoStanowień ministerstwa s-karbu, zrY·-· 
Kodeksy kam~. które do teJ p9ry w Pol n;e, traktuJe ~~rębn;e zaboJst~va dz.iec:ka ! bu w stosunku do kti~ców UiStali~o że po- I czałtowan:e _podatku obrotowe.go nastąpi 
sce obowią~u1.ą. a szczególn;e ~o~eks niestubne~~ i slubnego, równ.~ zwrac'! 1 datek obrotowy w formie ryczałtowej be, zapewne JU.Z od początku przyszJego ro-
karnv rosy1sk1 sprawę tę traktu1ą ina- bardzo duzą uwagę na okohcinosci 1 l1 dzie obieran 1 •lko od 1 •eh f)[atników ku. · 
czcj. Kodeksy te przewidują ~zględ~ie przyczyny popełnionego .J>~zestępstwa. któn~lz obróf nk przekrtcza 50 tysiecy Co sJę tyczy podafk? d_ochodowe<go, 
ła1{ndną karę za zabójstwo dziecka nie- 1 Do teJ pory tylko meslubna matka 1 zlot„ch rocznie to do te1 pory 1eszcze mewwdnmo, czy 
ślubneg-o. natomiast za zabójstwo ślub- mogła 1 czyć na pewne względy ze stro-, 1 

"' • • • bedzie on również zryczaltoivany. " 
nvch dzieci ustalaJą bardzo surowy wy- nv sądu. Gdy jednak nowv kodeks wej- kó Pootehwadz w stos11!0kuś ?<> rzemł~~lnlit ··· Jest rie·czą pewną, że realiza.cja"pro­
młar kary. dz'e w życie, sprawy ślubnych matek w z~c 0 izą wątp iwo.ci~ t"~J? rlcza jeiktów z,ryczaftowania ' pod.atków, umoż-

Z jakich sfer rekrutują s;ę matki. któ będą również inaczej traktowane. WY· ma bf~ stoso';"any w z~lez~Osfl. od iv.v- lfwl rozwój drocnych prze.U.slębiors'tw. 
~ re mordują nie~luhne dziec'. jest chyba rok w sprawie o zabójstwo dz~c.ka śl.ub 

1 
s~k?sci obrotoi~. czy tez od ilosci '!'°:cnw Przedsi·ębi·orstwa te w okresie obecnego 

powszechnie wiadomo. Są to przeważ- ne20, czy nieślubne~o będzie uzalężn10- 1 mkow, zatrudmon.v~h w. \\:arsząrcie: do- kryzysu :mpełnte pod:np:i·d·ly. Spora kh 
n1e ni.eszcześliwe dziewczęta. znaj1ufą- ny od przyczvn i oko11c~o,;cl, w Jakich tych~zas sprawy te1 defzmtywme me za- ilość uleg-ła Hkwi<lacji. poz.osta,fe zaś cią-
ce sie w cieżk:ch warunkach materfal- zbrodn.a została popełniona. latwwn~. . . . ~ gie borykają się z trudnościami pienięż-
nvch. uw'edzione przez n'kczemn!ków 1 Nowv nasz kodeks pozatem o:zewl- . W b1ezącYl!1 tygodmt1 w minł·steir„t- nemi i zmniejszają zakres swej pracy. 
J rzucone na pastwę losu. Niektńre. nie duje również surowe kary d}a rnęzczyz- , wie sk.a1rbu ma1ą s1e <:-d.bvć ponowne k<m- . 
mn1r~c zapewnć dziecku warunków nor ny który. będąc spr~wcą clązv. opuszcza . ferenqe z p-rzed~taw1c1~lam! poszc1'egól- ~„ T l•łl .... 
malnego . rozwoju, podrzucaJą je pod koh'ete 1 orzvczyn1a się w ten sposób I nyc .. h org-ariz.~CYJ rzem1<eślmc.zyeh, ~tó~ ~ .tli ..... 
~= "IFl+"P!a do dzleciobójstwa. ma 1ą p.rzeicl.tozyć od•powledme wmosk1. , _. 9".! 

' _. • I Kto b~dąc sprawcą ciążY, brzmi Je· i Ministerstwo skarbu prawdorodoonle w 
m..'~M''l'l!r..t.:H • "9" .Mt...,.. den z artykułów nowe20 kOdeksu, uc~y I tY'.'11, w:i~adiku P?idzi·e M '.inii ~d.ań .rze- . '1-----
... • la sie od udz"elen.a pomocy kobiecie I m1eslmkow ktorzy hę-da 1:1~s.1eh s'!'mf 

przez 11te~o zapłodn'onf'j. ulega karze I ustalić, czy ,będzie. m b?ird.Zl'eJ odipoV:'ia- Q[JEAN 
~'~• ~ 1 więzienia do lat dwuch lub aresztu do dafo z,ryczaftnwame Do:iatku ~ zal~zn<>: ~ 

& • \ tat dwuch. I ścJ od wvsokości obrotu, czy tez od 1lośc1 
· URODZONY poc1 :malk·':em STRZELCA w , Jeżeli skutkiem takiel?O czynu nastą prarnwni!~ów. . 

&i'u 30 listopad~, - posiadaią ch~.t~ z~ien- piła śmierć tej osoby !ub jej_upadek mo- j J.ak wiad.01:10, sam pro1ekt ;zryczarto­
~Y· .~party_ pro~ny.. cz.a6elll prz•""'.•a Siię w ralnv. albo us7łowan·e dz"ecłobó}stwa, wan 1a podatTww. wywo!a~ zm:own'? w sfe 
~'aa()Wnosć 1 okr'l.l~t.s1.w:o. są ~ł(),!lni. d-0_ eh.o- · I karze wlęzłenfa do lat rach rz-emfeąn1cnch, 1ak i 1mmeckich 
rob nerwowych. ma.Ja. ~łowao;e do p:eo.ędzy, spr9.wca u ega 1 • lk' d l . ''' tki :- 1 
lub:ą wszelki.e gry ha.i><>.ordoWe i we&.:>„e towamy_ p,ęclu. wce re za. owo eme. n szys ' e n!Qm1 

st'll;o. Przez swoje złe 6klaniniośdi będą pn:zecho- ·----------·· • ·-----------------<lizić w życiu przyszlym wiele zm~an i wyda·Neń 8 
- lllllW\111111!11- ,_ 

przykrych dla s:ebie Wma.wia~ą w s~ebioe często I a o a A ... 
nie·doma0ganJa chorób, którvch 111 ·e inaiją, PoiW-1!1- - Ili' 
il.i więcei wiary pokladać do swoi~i pl"Zys.z:•oiści, łtiedy wybuchnie · · - • j 
a P''ZY doh!'ych chęc1ach i um:ejętnem postępo- -

wan:.u warunki kit żye<a u1otą s.:ę poany.iln~e. Po -----------„·--~ 1IBll!ZllllB ••Bllll••lll!lllllilll••• Olpa1no•wani·u swoich skłonności i wa.d, ooze•kuje 

ich życ'e pnynle ezcz:~śliwsze, UalZl!la·ią 6po.kój i J k d b .' IP ' 

;r;;~Eie~:~~::~~iE~~~i~~e:1:Yft~i.i:l a z o ~c s·erce·. W roli marynarza 1.fhtttlinga -
• zna:k omity, f> . 

Pre~eo·n-
·~: w róll artystki ·· Marietty·: ztiana 

n.ru t;,~dzeni pod Wpływem srRzELCA - IGSDedO' _..,.„ . z mmu „Milion·· , · 
powtnni wystrzegać się wsze,1k'cb wzru&zeń i __, · · · . A n 11• 11• hel f ~ 
Pod~a±n:eń nerwowych ~dyż sld.D'llni są do drże_ . WW . · . 6 I - Naibliż.szy przehój „Luny", . 
~1a Dl~caJ~~:~;~1:· 30 HslQP",da .• szczęśliwy Sysle m pant lłeleny okazał s:ę ~· „1· 1' ' r 
miesiąc czerw:ec, daty dn'.1a 10, 17 23. 79, koJo.r ł e i d w. ed o i . 
l la - r6i, iaiko a.mulet-ta·1tzman CPRYZOP AZ Z U p (:!' 0 1 e 0 e PO i 
fl'Zynosii szczęście, Hc:z:by loit.ery~ne 5óf>O-

17 ! (d) Hdena JagocLowska:, zamieszkała turę i fak d·otkliwie poturbowa·ł. że mu-,· (ijli]fił~lilf!liłl!illłllłllłll!llill.il[il@ 
przy uUcy 11-go Ustopada, bardzo der- siamo d10 dej wezwać pogot-owi.e. 

TAJEMNICE TEATRU ,,BOJ\1BA". piaJa z tego P.O\VOdu, i ·e jej małżonek Jago~IDws_ki teg-?ż d.nia _jeszc~..e. wY- N1·es'cie pomoc 
A więc ,;BOMBA" to iesit te-a<tr. Teaitir, któ- FranciSZ'ek, des·zyf się wielklem powodzie prowadz1l się od zony i więcej JUZ do 1 

cy n:;a, ~owslać, w, lo<ł.z.i, Pocl;obno. Oł!Jwarc!e na- r;.1e:mu kobi·et. \Vfe.d.ziafa ona. że wszyst- dej nie powrócil. naJ• 11 •• ~dn1·e1•szym 
st'J:-'1 juz "':. n.a;bli.ts.zym cz.a.&11e. NI esteły _ _Je·d..,,.;k; ki1e z.na i· ome starają się z·dtobvć i·ego s-er- Poclar<nicty do orfTJOwiedzlalności kar IJ ~ 
w ki chw.Ji1 me miozemy J.e!S'Ł.::ze ipub1 ezno c: • c , - L ' • • • - k · · f { d ·' Sk 
łó-d1zikieJ po.dać udnycb blictszyoh i;irormacyj, d,o_ oe 1 choc była pewna, ze matzone J7st ne.r. sana fJrze SC((~em. ·azano go za „~. or.J • ~'Ci'Tnlr&lf.61rjlfiJfil'"i1~ 
tyicz ~,cy;c.'1 tego teatru , j.ej wierny, mimo to stale odczuwała me- pobicie na dwa tyrwdnie aresztu. -~~~l!!!!.1~1%1~ ~~ 

.Mw,s·!my uz?ro:c &~ę w derpl!wość, P;awdl()~ pokój wewnętrzny, ~ aanm•llm·*Bll'llili•lllllll•lllM••••••••••••••••~---liilttm 
p.od.o~bi;-.e ~·a ~:dik.a cl1m „BOMB~' uchy~n 5,W~J P.e 1o,rro dnia p fl"elena dowied.ziafa h 
~~~Y~\·~~ ~e:t~w;:.sst;j:zY'i~~:gob:itaj~e:tJ:~ I się j·e'dnnak.

1 
ż•e

1 

p~ f~a:nc!swk wracając z r pory w domach m ar1·aw· ·1·c11·1c· tua zarep.rezen•tuie. • . fabryki, w któirej pracował -w charakte: f . 

Pa•dołiruo „BOMBĄ" JD:a ?rć ~eat~_em, 1·akie~ rze zwv1l<f.ego rnl'ot•ni.ka, cz.ęsto wstępUJe ~ · · ' 
go ~ód_ź dol'~ch.c;zas me W·~.ahłJ. ~jt?ry phoit~fl d·o """Wne1" m!odl"'J' wd·6wki nte ciesząoej K •.• ka n 'a' s' c e spraw na W(>ka ndz'e sądo ·wn. i·~ o•lśtHĆ 1 z~·d.i1w. <: nawet na,wy re=.e~<i:zyc Wl- • 1 - ~ • • • ' • 11 ie- ~ 
d.iów a iedn.ociześn:e zai.nter~.so>wa.ć swemi wi.. saę zbyt do'-rrą On'TIJą. 
d.ow~i n.ai}szersze ma6y. I - Co tu zrobić - rad.ziła się p. tfo!e- (as) W sądach łódzk1ch odbyła się 0-1 od.dzielna wystosowali skargę do sądu 
MR!l!I?• 4 na swych przyjad6lek. - - Boje się, Żf hecnie cala serja spraw, wytoczony~h grodzkiego. , · ' 

leżeli hędę mu rohHa wvmówki. to mni•e przez arcyb;skupa marjawick;ego Ko- S:td grodzki, który rozpatrvwat już 
zuipe·~·~;,e J:orz.ud. Ni-e m.ogę ji~d:na!k po- walsk;ego mieszkaflcom domów gminy cały szereg tych spraw zaSądzi·ł na 
zwohc ra to ~b". choduł ~? flet ?aby. marjaw:ck:ej w Łodzi. Biskup m'arjawt- rzecz dzierżawców domów komorne, je­

OCE ARYSKIE 

to ftlrn, w którym współlawod­
ni zą rc1yserja 

lUaEKSBffDRR KORDY 
z grą 

Henry Garatła 
Mag bemon~er 
1 tre~· ią za zerpn ę,tą z ży1 ia 
cyganeqi oaryslde1, Jt>j 1111łostka· 
tn1, konfliktem u zuć. nięknem 

Pa1yż , meśm erh>!n·•go 
Mont1 martru 

:-: P0stara1 ~1e wzbudz~9 .~ m~ za-z-:- :cki, a wł1aściw;e dzi·erżawcy domów, za- dnak do eksmisji nie dopuścił, pod1krę· 
~rosc -:-· porndz1,fy .fej TJtrn Ja~1óltkt.-:- ~o pisanych na jego nazwisko, domagają ślając w motywach wyroku.' że dwudz1e 
1est n~Jlens·z_v srx>~·ób, ~d'Y się dowie, ~,e się wyekEmitowania wszystkich lokato. ·stokilkuletni udz:atowiec nab ie·ra pew­
chod~usz. z ~nnym1 m~zczyz.nami. te;> c'.ę I rów, którzy nie płac:i im od szeregu lat nych praw w stosullku do nom.;na:~nego 
bęc"•z1e ~'I·ęce j ~ocha·ł I sam prrestame się I czynszu komornianego. I właścidel'!- nieruchomości . a~cyb:skupa 
za•daw::ic ~ kobie-ta1:'1. . Mieszkańcy domów marjawickłch, marjaw:ck·ego Kowalski-ego. 

. - ~:~e-tna ~Y~~! ,- zawoła.ta p. tte-1 zbudowanych. w Łodzi prz~d dwudziest~ 1. Dzie~żawcy n : erm:_homości, występu 
Jena. M . . ę to :-ro ić. . . kilku laty, twierd1zą nat·om ·ast, że są 001 Jący 'o/ 1m1en·u ar~yb1skupa Kowalsk1e-

Po k!ll:U dn,t?ieh mtoda męz~·t'ka za- udziałowcami, a nie zwykłymi lokatora. go, apelują do wydziału o::fwo!awczego 
wa rt,a zna1omo~c z. pewnym ~zezy-ma, mi i z tego względu n;e tylko nie pow: n- sądu okręgowego w todzi. · 
z ktorym pc·cz.ęła s1e cze~to 9 .. -0tytkać. Po ..... t : , k I · i t I w · · d „ h · · 
tvg-n.dr.in cata kcimie.,,ica it'Ż wiedziała, n1 1.nac c omomeg_o. a e pow1nn o r,zy· „ czoraJ J.e ną z serJ1 -tyc spraw r,oz 
re' .T?g-or·r-w!'ka ma ,jakie.o-o~ a.cłi0tatoril. mywać pewną c1ęsć e~entualnvc-h zys- war.a! wyd1z af o~woław~zy P'?d p,rze-

Nal.n'1źnl·ei o·owi,0cfzial się 0 rem Ja- kow. osf;;gniPtJ'Ch z nierurhomóścl. lwodn;ctwem sędz,ego Pn.ewsk1ego. 
g-odiow~ki. Ji.eil•eina nlie s1P00'7.~>e'Wa·ła ~ię Ze wzg-lędu na to, że żaden z lokato- Przed sądem przes·unął sie szereg 
wcal·e ta·k o-roźnyich skutków swego po- rów domów marjaw;ckich nie u:ścif ko.. świadków, za.równo ze strony dz"erża­
ste""wrnia"' · morne~o. obecni d·zierża~v tych n1eru· wców, jak i lokatorów domów, zagro~ 

· M"t"n.„1~1ć zrohU iei nie'ldielna awan- chomości o·rzeciwko każdemu ~ ttich z żonych eksmisją. 
Z& gTIB 

5 

' i n.....,. HIJtW I LC?lrntorzy d·owodzili podobn:e. jak w 

~
. . . . , ' . „" s. Bet"'l ero wa COCTAIL" sąd1z·.e ~rodzkiml. że od ,sze re.in.i lat byli 

m n1 r1n rm1n11 I Carner~ . ~t Przejazd 34. ~cl·~z:~~it~\v~~fe~~;o~s~~ze~\~r~:~~~~; 
' ~ ~ ~ j I~ . Duo Ros1lrano ne są zupefn-e nieu7asa.dn,cne. 

'' • .... 9 . r•· .!._ S Las'<cwski ............. ..,.._ '·· .......,.."""'..........., ł Sąd, Po za.poznaniu s,:ę z c1:1foiksztal-
&REI ---~- z •- - · tern sprawvi zaLwierdi~ł wyrnk pierw-
!! T~CldU.:.fOl\'ICI z ze1.11olcm. .4iJ~:' .sze.j instancji. 
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,,JENNY 
GRACE 

L I N D '' czcz•O'llej na obu półkulach jak be>żyszcu - po 
wstał obecme fL1m wr~.z mezwykły. Jest to 
roma111.& pełen ciepła i liryki, w którym• głc.s 

M 'OORE młodej gwJ.1:zdy M<'tre>politain Opery w N owym 
Yocku święci nkz.wykłe tryumfy 

Początek codzienn•ie o g-0d.z 4.30 po poł., w soboty i nieci.ziele o godz. 1Z-ej w poł. DODATEK DźWIĘKOWY PARAMOUNTU, „„„ ... „1111„„„„„„„,.„„lml„„„„„„„„„„„„„ ... lilmi„ill„„li!!!ll„„„„„„l!l!l„illllil„„„„.aa •-€f t • • ...., 

MILOSC ŻORŻETY „ 1-szy d~więkowy 
Kino - Teatr w Łodzi 

SPLEnDID potężny dramat francuskiej produkcji 1932 !'Oku, który wybił się n.a croło najlepszych filmów dźwiękl:>wych, d.zl!ęki swei nieprzeciętnej akcji 
i dosk-0nalej grze aktorów. Główną rolę śpiewacz;ki i tancerki kaba.retowei odtwarza właścicielka najpiękniejszych • nóżek Fr:mcji ja.soowłosa 

DANIF.LA P AROLA w oitoczeni'u wiośnianej JOSSELINE GAEL, demonicz.nel!o .JACQUES V ARENNE• A i jednego z naijlepszycb amantów 
eikranu PIOTRA BACZEW A. - Początek eea11. sów . o godz. 4-ej, w soboty, niedziele i święta o<I godz. 12-ej w poł - Passepartout i bill ety 

ul. rtarutowlcza 20 

D1WIĘKOWE 

Dźwiękowy kinoteatr 

Dziś i dni następnych 
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ulgowe niew·aroe aż d-0 odw<>łania. 

„MADeAaM'E•szAiAN'' I 
Wielki bal na Zeppelinie! Gigantvczna katastrofa w przestworzach. I 

Role główne; Kay Johnson, Reglnald Denny. Lłllan · Rolh. 5.0Dt> stity3l:ów. 

Rewelacyjny nadprogram, . Rewelacy;nv nadpr<'gram. 

F)]m, pociągający niepowszedniością tema.tu, łączący w sobie „uczucie, piękno, nasilrój, przepych, et"otykę 

()ocz. o godz. 4 p.p„ w sob. i 
niedz, ·o gudz. 12-ei w poł 

Passe-p0rtaut i bilety ulgowe 
do od wołania nieważne. 

i 

sensację. 

,,MARADU'' Konflikt, uczu~, żywiołów 
zwierząt i ludzi 

PRAWDZIWE WYBUCHY WULKANU oraz groźne grzmoty podziemne z wrzącego kra.teru, p-0raz pierw.szy uj~te przez kamerę. - Walka ze 
zgłodniał em: k~wi•ożerczemi krokodylami, bezlito6n~e pożerającemi swe ludzkie ofiary.- Role główne odtwairzają: ·CHARLE BICKFOJm. ROSE 
HOBART. - Nadprogramy! - Początek seansu o godz.. 4-ej po poł., ·w s-0boly i niedziele o godz 12-ei w południe. - Paisse-pa·rlout OIJ"az 

bilety wolneg~ we.jśca nieważne do odwołania, 

„„„„„„„„„„„ ... Eiiil ... „.„11111„„„„„„„„„„„„ ... „ ... „„„„„„„„„„„„„ ... „ 
> llDmi> nmra1 > 
3 3 
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DZIS PORAZ OSTATNI! Klejnot produkCil dźwiękowej "British lntcrnalio11al Pictures". - T<'eży~rji wvbhne~o EICHUERGA. 

,,H ·A I „ TA N·G'' 
Naiw•<:k~ry <ukces !;fnialnej eh nki Anny May Wong. - Dramat opiewa tajemniczą i wzniosłą miłość kobiety Wschodu. - W dal­

szych rolach głównych: George Scbaell, John Longdon. - Nadprogram: Tygodnik dźwiękowy foxa oraz aktualnoścL 
Sala ogrzewana i wentylowana! - Ceny miejsc popularne! - Początek w dni powszednie o 4.30, w soboty i niedziele o g. 12.30. 

m••••••••••••••••i1•i;,mm•11a11&&a11młll:!5o••m·m;=-11~wiłilna1i11111w;•·•M.1111o.. nt cz n z n , ID z u n · t n Q - o wszystkiem potrochu •.• 
':fpfłdef: d o ,;f!odó111 pońsf1110"1uc:A.-.Jlaoef 111plunru 
z łoferji s-t: ~n1nieZsz11łg. - !lr.ofrsfu i pfoifv.-.flu· 

d~ień pooleśc:ł pofsftiei" 
Według dany ch Urzędu St:itystyczne ku bieżącego roku na całym terenie pań 

go d ochody skarbowe z podatku, opłat stwa zapfotestcfwano 434.000 weksli na 
i monopolu w październiku r.b. wykaza- sum~ 111 miljónów· złótych, a w paź-

B aczka s'm~echu ły znaczny spadek w porównaniu z paż dzierniku ubiegłego roku zaprotestowa- przycz•,nq zmartwu~ń cirtystki 
~ dziernikiem roku ubiegłego. Ogólna róż no taką samą ilość weksli, lecz na su- ' 

J:-k<>ś d:ima z towarzystwa o_pt:kt nad wlę~- lnica wynosi o~.?ło, I mę ?1niejsz~. o tr~y i:iiliony złolych. Na- /tlmowe1 
nl?mi z" iedza Jedno _z wlęz1cn amer~k"n- 1 • 25 md1onow z~o.tych, • tonuast. ilosc pla1t nieco wz~osła. We (bf) Wielkie rozczarow~nie spotkało 
sklei!. w z:?kratowaneJ cell dama zwraca się do czylt ~taką sum.ę ~mme1szyły się docho l wrześmu r. b .• o~łoszon~ ogołem w Pol- . młodą artystkę amerykańską, pannę Mo 

do lokntora ciemnicy: I dy. panstwa: NapNlęk.sz~ u~ylek . "".yka· 1 sce 59 upadłosci .. W pierwszy~h. trzech ran. 

_ życie w taklem więzieniu musi być pe- zuie cło, ktore w ~~zd~iermku biezące- k_wartałach r. b. liczba. upad~osci wyno~ f Natura obdarzyła ją nieco krzywym 

wnle okropnc!m j go roku dało 12 m 1l1onow złoly~h, pod- t siła 558, przycze~ naiwięce1 upadłości nosem. który nie przeszkodz · ł jej jednak 

_ No, chyba ..• _ odpowl::ida wlęzeń. - 1 czas gdy w rok~ ub1egly~ dochod. z. le· ogłoszono . w . ~01ewództw.ach. central- ! w karierze artystki filmowej. · albowiem 

T:iklch gości, lak pani, mamy prawie codzien· go t.y tułu wynosił 24 miliony.„ Zm~ieiszy nych, !1a1mmeJ - w woiewodztwach, reżyserzy uważali. że pozatem posiada 

nic- Iły ~ i ę na~~Ł ~pływy z loteri1 pans~wo· wschod01ch. „ I ona doskonałe warunki na · aktorkę cha-

•„• weJ z 2 m1lionow zl~Lych na 700 tysięcy. . • . · * . . rakterystvczną. Młoda g-w1azda uzyska 

W teatrze generalna klapa. Pllbl!czność .wy- I . ** . . . . ZW1ązek księg~rzy. polskich orgam- la wkrótce poważn'ejsze role w filmo-

gwlzdała głównego aktora. Przy mnie siedzi .~1~ ul.e~a wąlphwosc1, że jedną :z: zu1.e w calem panstw1e, począwszy od wych groteskac.:h. wyróżniając się 
jakiś gość. który przed chwilą rzucał na 'scenę na1g 1owme1 s~ych przyczyn ~mn1e1szo- dnia 28 b.~. , • • . • '" wśród ogromnej masy statystek. Zara-
zgniłe Jah!ka. a tera~ wali z całych sił brawa. ?ych wplywow w kasach panstwowych 

1 

„l)dz1en pow1es~1 polsk1~1 , biała już do 

- Panie! - zwracam się doń. - Cóż to ma 1est, • • • • • YJ czasie te~o tygodma, W. dniach, 1, 2, tysiąca dolarów miesięcznie 
znaczvć? ... Pierw go pan wygwizdywał, a te- p~g~ębtaJ~cy się c.oraz bar~z1e1 kryzys. , 1 3-go grudnia w_ k_s1~garn1ach stołecz- . . . 
raz w.zywa go pan znowu na scenę?.„ I 'Ciekawą J~s t i;>rzy.tem rze:zą, źe mimo 

1 
nych szereg _wyb1tme1szych. autorów ~b- 1 

1 ;Zda~ alo s1e ~~bee t~go, .ze ma zaneV:'-

- Ps„st' _ odpowiada tajemniczo ntól są· złych czasow ilosc protestow wekslo- l' darzać będzie autografami nabywcow g1oną pr~yszłosc. Le1.,;z Miss Moran me 

si d _ Zo~t;ły mi jeszcze dwa zgniłe Jabłka„ 1 wych nie zwiększyła się. W październi- swoich książek. • • via ~o~tetą, gdyby Ole marzyła, przez 
· a · • • __ -··- ---- · całe zvc1e. aby wyprostować swoJ nos. 

* Pewne)!o dnia udała sie do chirurga 
Kotao;lń scy powiększyli swą rodzine o c6· f T•m d- ł celem dokonania odpowiedn ej operadi. 

reczke. Cała rodzina w kotlljJ! ccie ogląda to o o . „ ro Jo.. . Prom · eniejąc z wielkiego szczęśc'a, 
nowe stworzonko. które ryczy w nlebo1?łosy. wrócifa z prawdziwie greckim nosem do 

- Ach. laka podobna do was! - powiada PROGRAM ROZGLOśNI L()DZKIEJ I AUDYCJE ZAGRANICZNE. wvtwórni •. lecz tam właśnie spotkało ją 
ciotk a. - Oczv ma tatusia, nosek mamusi, 3 • „POLS~IEGO. RAD.JA-'. · 17.30. Rzyrn. Koncert z filharmonji. przvkre rozczarowane. Rcżvserzv spoj 

głosik waszego auta!. .. ..,. P?ti"IEDZIALEK. c!n.a 30-go lstopada. . 20 OO. Oslo. Koncert symfoniczny z rzeli na nią z przestrachem i po krótkiej 
„ 11 J8- 12 !O: Sy~n a ł czasu z Wa.r&zawy, he1- u·d J Kule k ff T 13 nar d . t . 

M<"yer ma sublokatora. nał z Wieży Mariack..ej w Krakowie, odczytanie 'Z. • n amp a. r. z ergen . a zie pos anow1ono 
p10.grz mu dz.e-n.nego. 20.00. Kopenfzaf!a. Koncert symfon. zerwać z n·ą kontrakt, 

- Czem się zaimuie pański sublokator? - 12. 10-13 15: Muz yka z płyt gramof. r A z Od'C!-Fellow-Pa!ae·2ts. 
pytam. • KH.ngb eiL P i;i t:k o wsłla !60. 2o.oo. Lipsk. Koncert svmfonkzny. albowiem oani Maran n:e nadawała się 

- . .On Jest. wynal:izcą, - odpowiada Mayer. 13.t~-1::. 2„: P r~~rwa. 20.35. Wiedeil. Koncert symfoniczny już do charaktervstycznwh ról dla któ-
- Wynahiz cą?.„ Co on wynalazł?„. . . 15.2„-1:>.45: O ~ c:r.yt z cyklu dla nauczy- M .k . I rych głównie ją zaangażo\vano. 

. . c1eh - Rola nr.uczycida w nauczalliu doro- Z WSI Verems~aa . [) k · t 'f k 
- On co m1es1ąc wynaJ tł n le Jakq~ wymówkę, słych" _:·wygłosi P S. Ctubek. Tr. z W-wy. 21.00. !vled}olan. Koncert symf().n. vrc CJa pos aw1 a warune - albo 

dlaczego nie może zapłacić komorne.:o. I 1545-l:=i50: Komunikat dla żeglugi i ryba.. Moran uda se po raz drugi do ch 'rurg a , 
•.• ków Tr. z Warszawy którv nada jej nosowi da w n y ksz tn ł t. a l-

Pani Ziuta czule s!<? nieszczęśliwa. WczoraJ 15 51)-16.20. Plytv gramof. z Warszawy bo ... artystka zrezygnuje ze swej kar-

i lb :?C-16.40: Lckcia ję zyka fr ancuski.ego J'ery. 
powia.:a do SWC!l:O mnża : (l:urs elementarny). Tr. z Warszawy I wyczyn ••. 

- Nie in!eresu]esz się wcale molem życiem 

1 

t6 40-17. !0 P yly Jlramof. z Wars.za wy. 
wewnę trznem ... 17.!0-l7„35: .P:ern.s.zy pod ró żno!k w Polsce RE X .O o 

A 0 11 na to: z:a cza.sów M: es.zka" -wy~ł. p, M Smola.nski. I . 
- 1 'ie mam czasu. mnja dro1ta, przecfeż 17 .. 35-13.SO: Muzvka lekka z WaT&Za•wy, · 

18.50-19.15: Rozn:aitotci I 
muszę zarrbiać pieniądze dla twego zewnętrz- 19 IS-19.30: Korr. un1ka t Iz:bv Przem .Handl. 
nego wyglądu... w ł. o.dz·i, odczytanie pro~r. na dzień następny. 

19)0-19 45 Kaleda rzyk fil mowy reper.tuar 
lea!tów i plyly !!ramofo.ncwe. 

19.45- 20.0{). Prasowy Dziennik Radjowy (tr. 
z W-wy) 

Nocy dz"siei.szcj dviu·u ią an-tek:: Sukc K. 20.00-22 40 : Opera „Manomi'• Masseneta z 
Lei'l'lweb ra (Plac \Y/o. no ś c i 1) S11kc. J. Ha•tman.a Fłyt grrum ofonowych. Tr. z Wa'!'Sz:c. wy, 
(Mlynarsh 1). W. Dan,-e l ~ cki·? g·o rP:o'. rko·..vska l 22 40- 22.55 : 0'Jdatek do prasowego d.zien-
127). A Perelman" (Ce~'ę ).., · a 'l'I~ 32) .T . Cyme ra nika rad'""vego, ko·m : rr.d e ~rnlc.g„ po.Ji.cyiziy 
(Wó'cnr~·'" 37) S11kc. F. Wó~c.ckie!! .> <Na:iiór· e>ra 7 wi~.d 0.~r·rtri,,·e Tr. z \"1arsz:iwy. I 
kiowskiego 27), (p) 23-24: Muzyka lekka i ta:ne-cznz. z W-wy. 

cz.terolamoowy prądowy ojbior· 
mk (pi~ta prost 1wn1c1a) 

zł. 590.-
wraz z lampami 

Radjo·Reicher 
Piotrkowska 142 

I . 
1 PRY W-l ME . l P DG f#TOWIE L'El!f 4. Sllł!IE 

1liP.lona i 12-333 
Telefon: 

I Udziela doratnel pomocy leka1ek1ei we wsze!­
-.'. kich wypadkach naglych o każdej pone dnia 
._,... 1 nocy. - . Lek.us ka pomoc akuszer. ginekolog. 
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66) 
STRESZCZENIE POCZĄTKU POWlfSCI. pan powiedzieć, kto u pana kilpil te pan - Te drzwi są już tak zamknięte od z.iems}dej i chciał osiąść na roli. Po ja-

w Katowicach popełniono zagadkowe tofle?.. kilku dni„. kimś bracie, mieszkającym w Amer.yce, 
morderstwo. Ofiarą zbrodniarzy *adł wspól- l3erkholz jeszcze raz przyJrzat slę - Od kilku dni? .• Więc może pan obrzymał w spa<llku kHka tysięcy dolarów 
właściciel fabryki chemikalii, amieniecki uważnie skórze i marszcząc brwi, .,.o- Petters wyJ·echaf ?.. i za tie pieniądze mia1 zamiar uirzą·dz.ić oraz jego żona. Stwierdzono, że Kamieniec- „ 
ki pracował ostatnio nad domostym wyna- wiódł dokoła zamyślonym wzrokiem, (Dalszy cią nastąpi) sobie nowe życie. Nie doczekaił jednak„. 
lazkiem, ktńry miał spowododać tmewrót w jakgdyhy sobie coś ·Przypominał. - Tego nie mogę panu pawie:d'Z'fieć, Czyński po ~dobydu tych informacyj 
dziedzinie produkcii farb. Zwłoki wykrytn - Zdaje się, że one były niedawno ale tu mieszka w piwnicy żona stolarza. uid1ał się na dworrec. TeTaz doprero iwnał 
w opancer10nym gabinecie, postadającym k i J t ! p tte · 
liczne dzwonki alarmowe I do którego oik: up one„. anowa, ona s;przą a a u pana e rsa za stosowne posHić się ni'eco tembard:ziej 
nie miał prawa wstępu. Z biurka skradziono - Widać, że jeszcze nie noszone.„ · to· m()że u niej się pan -dowie... że do odejścia J)iOciągu miał jeszcze spo-
dokumenty, dotyczące wynalazku. . - Właśnie... właśnie„. Kto Je m62ł DetektyW nile poprzestał na tych ze- ro czasu. 

Podejrzenie pada na wspólnika Kamie- kup'ć?.. zinauiach i uidal siM: z kolei do żnoy sto- Do Łodizi przybył o god:zilnie drUlgrej 
nicckiego, Fryderyka Blatta, który 'PO pe- Poskrobał się w głowę, trzasnął ·pal tarza. po pofuid1I1ru i wprost z dworca udal się 
wnym czasie umiera w szpitalu dla obłąka- cami· i z,awołał·. - Ju" bedZl!'e J'a1kie c,ztel"'' dni J'ak do ·11· W"-J · k' B ---1• k-·• nych, opętany ,akąś manią prześladowcz'.\. " · J Wł •I ISullOWiec 1ego. ąl...t/OI\. cze .u 

z p0zostawionj!go pamiętnika wynika. - Wiem!„. Tak. to te same!.. Pet- niema pana Pettersa. .. - potnformowała już nań z niecierpliwością. 
że Blatt miał zamiar zgładzić swego wspól· ters kupił te pantofle przed tyg-odniem!. ~o sprzątaczka. - Pa:n Petters mówił mi, - No, co słychać? - zaipyitat d!ete!k-
nika, ale zbrodni tel nie popełnił. - Petters?.„ - powtórzył d-etek• że wyjeżdia. dlDkąd - to nie wiem„. tyw, rzucając na stół teczkę. 
zosfa!e ś~;~c~o~~~ft~a~iefi~~~fJ:aą rf:~rr:~ tyw, przvpomi nając sobie inicjały „R. - A. ni·e mówi! k_iedy w:óci?.„ - Są oowiny„. - odparł wYWiac!Dw-
uciekła od swego meża z t>OdeJrzanym oso- P." na chusteczce - A jak mu było - Nie, tego nu r.ie móW1L. ca z tajemni-czą miną. 
bnikiem. nielakim S2arkiewiczem. Osobnik na imie?„ - A pani sprzątała jego pokój co- - Gadaj pan. co tu zaszfo? ... 
ten porzucił ją Jednak, gdy Blattowa stra- - Teg-o panu dokładn;e nie mogę d!z.ienni1e?.„ . Wywiadowca podsredt do drzwi, 
cilaSt~~:t~!P~~k!y;}afabryce Blatta 1 Komie- oowiedzieć ... Ale go pan teraz zasta- - Jak byt w Tomaszowie, to cb - sprawdził, cvy nikt nre podistucbuje, zam­
nlec.kiego była Jadzia Krzysikówna, zareczo nie w domu„„ On mieszka tu na pierw dziennie... knął je dobrze i usadowiwszy się na krz.e 
na nieoficjalnie z Kazikiem flaszkowskim. szem pietrze„. - Czy pan Petters ozęsto wyjeż- śle, począł opowiadać: 

Opi~kunem Flaszkowskiego był Kamie- - Czy pan jest pewien, że -zasta- ,ciżat?... - UczY'niłem tak, jak pain mi kazał. 
niecki, który w myśl testamentu ojca Kati- ne f!O teraz w mieszkan:u? •. - zapy- -r Czaisem wyjeż.dżal na kilka dni i WśJitzgnąłem się wczoraj wieczorem nie-
ka dyspanowat iego kapitałem w sumie l c , k' , · h r t · · d Il 
100.000 dolarów. Po zabóJstwie Kamieniec- ta zvns I z usm1ec em. wraca „. spos rzezeme <> Wt i i zamknąłem siię w 
kiego okazało się, że pieniądze te zostały z - Pewnie!.. Przec;e dopiero ósma - A nie wiie pani czem się zajmo- tym pokoju. O mem przy.byciu wiedz.iail 
banku wycofane. dochodzi, a on wcześniej Jak o dziesią wał?.„ tylko Wiśni·owi-eckl. 

Jadzia nawiązuje znajomo~ z dete'kty- tej nie wychodzi na miasto!.. - Nie wiem„. ale m6whli w kamieni- Nie spał jeszcze, gdiy przyszedłem, 
wem Czyńskim. który podeimuJe> się wykry - To pan ~o dobrze zna?„ cy, ie bogaty„. ale zaraz po moLm .""'ZYJ'ściu udał si"' na 
cia sprawców ta!emniczęgo morderstwa. K , 't? 'V°• "' 

Czyński dochodzi do wniosku, że na teręnic - Znam jak każdego klijcnta, tern - to m.()WI1 - „ spoczynek. 
Polski grasuje tajemnicza banda „Rubinowy hardziej, że mieszka nade mną ... · · - -Ano niby ws.zys~y.„ . W catej wi.Jii z.apanowa.ła gł'Ltcha cl-
Pierścień'', do której należą zawodowi oszu- _ , Ma żonę, dzieci?.. Po z.do?ycm tych mformac~· .~~tek- sza. Jak pan widz!, pokój ten ma trzy 
ści i włamywacze: Klimczak. Scheideman, N k t oo ł s1ę do kotnendanta poh 'Jl 1 re- k D h d d 
Woęiak i inni. Miedzy innemi pode!rzenie - ie. awalerem jest„. ~a na yw a , . ' l; z o na. wa wyic o zą na ogró , a z trze 
pada rownież na mieszkaiacego w Katowi- pie.rwszem piętrze .pokoik... . ferowaf mu calą sprawę. clego widać kawa.f.etk drogi. Dla mnie 
cach rzekomego Jasnowidza Zarańskiego, '_:_ i sam w tvm pokoikJJ mieszka ?„ ' - C~cę przeprc;wadzić reW' z}~ w i~- ważniejszy byt ogród g<ly>ż wiedziałem, 
który w stra~zlJ~y sposób małtret\Jje swą ....:..,. -Zdaje się, że sam •.. Zresztą. do- g~ pok.OJU, ale ~u~1ałby m w takim rM1e ie rokolw1ek się stanie, wszystko odibę-
~f;e.J~~~ia~izio:. Dziewczynką za<>piekowała kladnie nie wiem„. Ale przepraszam mieć asystę ~?''.-Yiną.„ . . dre się tam a nie na drod1ze. Prred·bem . 

Klimczak został zabitv podczas po~cli:u pana, skąd niby do pana pantofle pana - Oczyw1scie.„ - zgodził się korner: zbadatem jeszc.ze dokfaicl:nie dr<>gę z me-
na ci·1mnei ulicz:e w Łodzi. lecz po kllkn Pettersa? da11t. - Dam pam.t do pv ·110 .... \' dw·kh po go Pokoju na dół, by nie szukać potem 
dniaCTI okazało się, te groźny bandyta żyje. \y·'a . 1 r j licjaintów.„ oo ci•emku wyjścia. Pi•erwsz.e godziny 
Taiemnicy tej nie zdołano narazle W'Yia~nit . - Zł. pan •. z!la az ~m e w P.0- Gdy 1:J~ upływie godzi1iy J1ofo~n:t, w minęły w spokoi'u. Swiatta oczyWi'ści'e 
dz~.;. zostawiając list. w którym oświadcza. ninem 1 znam pański zakład, więc 1-.tórym miesz:kcl.t Petters, Il' tyhy1f Civn- nie zapalitem, a Wiśniowieckiemu powie-

Pewnego dnia Plaszkowski porzucił Ja., ciągu, a pomewaz Jestem tomaszow1a-

że wyitźdia na zawsze. Jadzię ogarnia zwróciłem się wprost do oana. żeby ski w towarzystwie dwó ... i1 :n1.1ncforowy..:h działem. że zaraz potożę się spać. Chciaił 
rozpacz · d · d · • · t 1 ść J.>Olicjan:ów, w CcJkj katrieni.;v zawrzało mi ustąpić sweO". o lóz'ka, a.Je podzt'"'k"'"'a-

Czvń~kf. prowadząc .energiczne śledztwo Się ow1e Zlec. CZyJa o w asno .•• ,., ... VW 

- Ah · jak w t1lu. tern mu, tłumacząc się tern. że nie chcę g10 
w celu wykr:vcia i przyłapania zabóiców Ka - a. rozum'em.„ Może pan śm1a Dozorca, ch;<l.: za.tusz W'ilr. o'<aZl:'IiV krępować. Sam więc pościelit mi tu na 
mienieckiego. nawiazuiac kontakt ze służącą ro teraz pójść na górę„. Pan Pettcrs bar ·,•oprzedlf!iO b:,•k "Z"l ~·p'c1 "''~1. - de1n - . h . ć 
Kazia. przystojna blondynka. która ma na- dzo 5:e ucieszy . . . ~ ~ „. Kana pre, y me zwraca na mnie uwagi 
rzcczonc~o. Romka. Narzeczony Kazi wyda- ' D . ku· „. . f . . Czynsk!-ego, staf się nagle uprz.eid.zaJąco służby. Przyznam się partu szcrerze, fż 
je się detektywowi l'OdeJrzanvm CJsobnikiC'!Tl - . ZJ~ Ję panu_ z~ in ormacJe„. grz.ecz.nv. miatem już zamiar pofoivć się na pół go-
c~cac go wlec zde~ask?wać. Czyń~ki. stara Czynsk1 sprawdził Jeszcze u dozor1 _ Pomoże pan policjantom wvtamać cLziny, by nieco odpocz"Ć :--Ay nalQ")"" u.c-ty 
ste przvpndoba~ słuza,ce1. Pcwne~o 1es1enne- cy: 'd . , ··ł . d , C , k.. "' !-:~ ·- "-' ·„t 
go dnia detektyw otrzymał list od właści- C · k . t d 1rzw1.„ ·- zwroct. się on zyns I. "Zaf•em ia·kiie~ szmery na d()le. Wytęży-
ciela po~iadlości ziem~kiel pod Łodzia,, Se-1 - /Y miesz a w ym o.nu pan - · Już id.ę pa11ie komisarzu„. - od- Iem wzrok, lecz wobec panującego mro-
ba~t.iana Wiśniowieckiego, który wzywał goj Petters: „ . . parr zah111kanv dozorca. nie wtedząc jak ku nie mC'}g-ł,em nic konk1retnrego d·ojrzeć. 
dJ siebie w niezwy.kle pil~e.i spra~ie. Dete_k 1 -. Front. p1e~ws,ze p1ętro ... -brzm'a tytutować de·tektywa. Ale słuch mnie nie zawi-ódit.„ SJv_ sz.al"""" 
tyw przybywa do 1ego wdh I dowiaduje się la krotka odpowiedz. p 1. . . d . . - vu• 
że Wi~niowiecki wvkrył na terenie swej po- N t kl tk' h d _ . na o ICJanc1 przy pomocy •ozorcy I m- wyraźnie czvjeś kroki. Po chwiH skrzy-
siadłoścl jakieś zw.loki. Trup letal przy plo ~wpros. : a 1 se 0 O\\ ~J nych lokatorów uporali się ~zybko z tą rmeła cichutko futtka og-r.odowa„. Nile 
cle. za któr:vm ciasrneło się puste pole, nale- d_rzw ach wisiała pobrudzona wizy. przeszkodą. Pierwszy do pokoju wszedł czeka.tern już ani chwili i zhiegfem na 
żące do innego właściciela. towka: dietektyw i rozejr1...ał się d·okota. Pokój dóL. Wie1d1zia~em dokąd mógł się uidać 

. Czyti~kl. ~awia~omil o :WYPadku nadko- -„Robe~t Pette.r~"· . byt nieduży o }e·dtne.m ok11ie. Panował w fiw ta iemnkzy "'Os'c' ... p , d·t 
misarza Biezyń„k1ego, ktory przybył na- Na drzwiach w1s1afa Jednak kłódka. · 1 kl · . 1 d · k d· b p tt . . . F-- • rzesze tt przez 
tychmiast w towarzystwie dwuch wywia- Czyński udał się nownie do dozr1„_ mm ~ <1 me a • J.a f{ V V e er~ spie- ogród 1 s'berował się w stronę trupa„. 
dowców. Wszyscy uda Ił sie na miejsce zna - d . . . po t . _. -· szyf się przed wv.1azdem do Łodzi skąj _ Czy wid'Ział pan kto to jest? _ 
leziC'nia tajemniczvch zwłok. • c~. u aJąC, ze nic w eJ sprawie nie nie sądzonem mu było już wrócić.„ Łóż- za tał derekt : . t b · ._.„ 

Przy trupie nie znaleziono żadnych do- wie. . ko byto niepościelone Na stole _ resztki 'P.Y. yW •. prz:vs ~c UJąc się ID-
kumentńw. Cnń,ki podeJm11ie si~ w ciągu - Ależ tam drzwi zamknięte na śniad·ania A wtęc ·wyjechał zrana? _ wazme ~mowladamu \VYW!a<lowcy. 
c~terC>ch dni sdiw~·tać mor~em~ 1 wyśw·e- kłódke!„ · śl 1 ·c , kl · · - Niestety, nie mogtem mu się zbti-
tltć t.ło zbrodni. hiorąc sobie do pomocy - Ano to n'e wiem - odoarł do- pomv a zyns . . ·ska przvjrzeć.„ Odvby nie pańskie ostrze 
wywiadowce Baczka. · . . . "'. Na podłodze pod stotem list. Bez ko- I . · l tb · d 

Dctektrw przystepuie natychmia~t do zorca - To JU~ pewnie wys~edL tierty. Pisany cyt w niemieckim języku. z~me, z apa· Y'ID go o ·rnzu za ka.rk,· albo 
szczc~l'\low~·ch ol!ledz~ miei~ca zbrodni.. I .- A czy me wie pan do!\ąJ mógl Jak wynrkało z treści, nadawcą listu mu- wpakowałibym 1!1U kulę w feb.:· . 

Po długierry ~7:pera~m zna1dule ": palcie I wyJść?.„ siiał bvć jakiś krewny Pochwala! on za - Dobrze, ze pan tego me uczymL 
chusteczkę z 1m~1~łam1 „R. P. '. I kwi• b<>ga- _ I3o ja tam wiem? .. · - odburknąl ~· 1 ·R b t · . k : . . - PrZY'PUSzcza.m że on miał -ws-p6lnilka 
żowy na przcwoz kuferka z l omaszowa do d ,u · dł . k . mar o er a w sprai1:1e za U1P1ema Ja- Odub ,., . • ·b'! 100. t. ł :„ 
r - '-·' oraz kilka włosów w z:iciśnieteJ dło- ozorca - vv ysze 1 ontec .. kiego.oś majątku. Wkońcu prosit, aby po J J. Y ':o pa:~ za 1: a za I ~yma , me 
ni trupa. - Widział go pan wczoraj?„ - py przyjeźdiZie natychmiast mu odpisał. 1 c'ow1ediz1eltbysmy się Pr:Łe:m mcziego„. 

\.\< " Lrk_u detektyw znalazł nowe par:; taf nadal detektyw. Gzvński schował list do kieszeni i sziudrnl . - Ale z tym wspólmk1iem ma pan ra-
tafie z etykietą „K. 13r kholz. Toma~zów . . • · - CJę. 
cz~ ń~ki wyjeżdża do Toma~zowa. wywia- ~ozo!ca ~mierzył go wzgardhw...!m dalej. Zaglądat do ~zaf:y, le~z była. pra· _ J kt ? N' h ~ ? 
lOW a zaś wraca do willi, by czuwać tam I spoJrzen;em 1 odparł: wie imsta. Petters me miał W!•doczme du- N~ h .. „ ie r ham.U.„k 
„rz"z całą noc. . - A co to pan policjant, ety co?.„ żo irardieroby, wszystko prawie 1-abrał -; ie.c pan pos uc .a.„ ryf-em sI~ 

Na_stepncgo dnia detektyw odszukał sklep W . d . . b d ';> Nie widzia- ze so"" do kuferka. Otworz~rl drzwiczki w o,,,rod.z1e za krzakam 1 czekam.„ Odty 
obuwia 13erkl•olza yspowia ac Się ~ ę · ·· lT<\ J ~ wyszedł na pole · · Zbl" · • · 

- Czyński ws
0

zedl do skl~pu. Iem i koniec! meca, odigarna,1 niec.o popiołu, lecz i tam do tu a ' . Ja ~amm:„ . lZh Się 
- Czy mógłbym się rozmówić z panem Czvński nic na to nie odriekł. lecz nie matlaz.t nic podieJrzanego. ęk rp W P{~Y'S~a~ą1 .t 1 coś J

1
aiktl>y machnął 

Berkholzem? - zap}:tal. udał się do najbliższych sąsiaJÓ\\ Pet- Pod papłerami na półce zauważył fo- ir. ~„]. ~ eJ c Wł 1 ~ z~ P 0 u wys?·n~ta 
- Proszę . .. to ia.- - odparł starszy J k , k b' . - t • t f' B ł t od 0. P<>tt . I się Jcu rns g-towa.„ W1·diuaJem wy1razme„. 

mężczyzna w okularach. · tersa: a as o 1ecina o worzy1a mu ogra Ję. Y: a o p o. 1zna 1:: ~ 1 sa, wy 1 M~żczyzna przieszed~ , ł t . t ł 

Detektvw wvciąg-nął z teczki nowe 
µantofle i zapytał: 

- Czv poznaje pan swój towar?„ 
Właścis'el sklepu wziął do ręki je­

den pantofel i przyjrzał mu się uważ-
nie.„ . 

- Pnz11(lje ... Czv są za małe?„ 
- N:e o to chodzi.„ Czy może tńi 

drzw1. konaina prawdopodobme przed kilku laty, na- a órku przez D 0 1 s aną 
- Przepraszam„. - rzekł, _uchvla- Mimo to twarz na zdjęciu ogromnie była j ~ -gNa „. . ? „ , . 

1 jąc kapelusza - Czy zna pani pana podobna do twarzy tmpa. DetektyW . . pai:6i;1<u ... „ Widzi. pa~.„. O~o 
Pettersa?„ schowa.or fotografję również do kiiesz.eni i mme me ~yląo . „ .. Odr~ zu w1edz1~fom: ze 

- Mieszkamy drzwi we drzwi, rzekł: z tYI,ll pagorkiem l~~t meczY'sta h1stona!. 
więc pewnie że go znam.„ - odparła - Gotowe.„ Można już opieczętować. No, 1 co byifo daleJ? ... 
kob'ecina. Od zrrajomych Pette.rsa dowie<ltzial sięl (D I . . 

- Bo wi'aśnie ci rzwi zamknięte na o j-C{!O ży<:itt hliiszych S7C' 7 "n-fifów Ma- a szy ciąg Jut ro )„ 
klódke i 11: c w:e111 gdtie on j~.sL rzyt oo m tatnio o k~1pni-c [}Osia dłości 



. . 
Str. 6 19~1 30. XI. Nr 334 

I_ 0 1:!.E . ..:-jazd_':> __ I - Dżwi„kowe Hino - Teodrg llm 
Po raz pierwszy w l.odzll - Tydzl .t\ łmleclauu, humoru I dowcipu 
z udziałem ulubieńców Sr, ~ubli L AJlll U I d I I H ~ f d y w lilmie 

I w OJ:~.~ ~-·~1 
. Dziś I dni nastqpnych. cznośc1 n1ezrównanvcll kom1kow. M ~ M P• t. Ozlł I dni nastqpnych. 

„ 
. w obrazach: 1) Składany dom. 2) Kochani sąsiedzi. - 3) Cle'lec na zawołanie. Nadprogram: Tygodmk Dź\\'1ękowy 

Passe - partout 1 b1letv ulgowe orócz unędcwvch nieważne w soboty, niedziele i święfa 
„llll„llllllllllSllllll:DIZ:Bllllllal„ISllBll„lillllll„„„„ •• „„„„„„lai„„.&„ii&i1111111il.irl.l.iili.il.111imlalllll ,~&..i&1łh R'iliillll„llllBllllll„„„„1111„IBllllMRlllllii!Edil!FłEllllllll'ilEllAlll!l!llm„IRJH 

DźwiękO\llY Kino -
„C . 

Teatr l·SZY obraz .,,u. 'IS" 1-S' Y Obł'ie z 
Gigantyczne arcyd:z;ielo namietności ludzkich i bohaterskich serc, w 10 aktach. - W roll iłównel niezrównany f'arrell Me. Donald l 

frank Albertson. Potefoa epopca samozaparcia bezimiennych bohaterów!... Tajemnica wolskow'i w rekach kobiety„. W szponach szpiegów.„ 
Przed sądem wojennym„. - S. O. S! S. O. Sf S. O. S! „.to rozpaczliwe wol:inia o pomoc za topionej lodzi Podwodnej. 

f I 

Zielona 2-1' 
Dz:H I dni następnych! 

Wspaniałe efekty dtwielwwe! Artystvczna gra! Nadzwyczajna treść! - oto walory t~go arcydz. ilustruj tragedie marynarzy, uwie­
zionych na dnie morza wskutek przestępczej d zialalności szajki szpiegów. 

ll·g1 ob raz „Gł.OSY SWIATA„ Dźwiękowy iygodnik FOX'A 
Nad program! DŻWIĘKOWA FARSA. - Uwa&"at Ceny miejsc nie podwyższonet 

Wielki emocJonuJący program dtwlękowyr 
Początek seansów w dni powszednie o godz. 4-et po poi., w S-Oboty, niedziele i święta o godz. lZ-ei w pał. - Passe - partout i bilety 

ulgiwe prócz urzęJowych nrewat11e w soboty, niedziele I święta. -- 15 1 & • M**MibWil 

•. ~!l~1~~;aMl~~~;1;;-o~~[n~:iz~o~a:1 ~LK:tin~ C9110 A'difti :'kt~~=d~:a~ł:b~:~:~yj11~~c~~~~~c:i:Y~2 
S3CJi, bohaterski f ttieuownany „ i p. t.: 

• llll Defraudacja - ~s:!! ~gT !a~aszcl~ę~~ !a ~i! t!e N~~d~a~o?!w':ch aktach. -

•lmmm•mmam3lllB1llllm~mmll!flllll.m••••••••aralllm•••ipl!uiiclitąiiti11·k-sileaii1il·s·6iiwlioilgiioiiidilz .• 4i-iieial m-.iNlla pierwszy st..in, wszyo;~lde mleJsea Po 50 ęr . .... '""'!l„„„„„„„„„„„„„„„lll'lllllEm„11111118 
• • 

prz dat P rcelany Cmtelows •I 
Jedyna okazja! Rewelac' jnie niskie cenv na wszelKie kryształy. szkła porcelanę czeską! Korzystajcie z okazjil Czas krotki „.„. GURMAN i FAJNGOLD, Piotrkowska 31 •• „„ - „,.„,; • 

ewe• LZ*'RH i I U *Y A Jl'f'I< mD ·-----------------!ll•••m•mHHFllEllllll•llMll'lliWll1łll1D•aanmaim•mmN1 Doktór UR ,\\ED. Dr. med. Dt. med. . 

os1a1n1 wyraz tech1lki radioweit K i'nger H.:,.~i~r~~~~~~1~ł ~;~t~ł~J~~~! ~~:~~~~l~ 

Cechcwaną i oświetloną skalą w metrach 
przez całą Europęl 

ME DE 1 &9 system 
CiiJnther 

Cechowana skala w metrach umożliwia bez uciążliwego szu­
kania natychmiastowe wlącz enle żądanej stacji, nawet z naJodle­
glcJszego zakątka Europy! Wysokowartościowa selektywność, nad 
zwyczajna wydajno ść tonu piękne wykonanie I 

Powyzsze zal ety przy ; zyniły się, te aparaty Mende 169 uzy 
skały w ciąg11 kilku tygodni marke o wszecMwiatowei sławie! 

Aparaty Mende 169 w połączeniu z głośnikiem Mende to dla 
znawców radia. 

De.mons tracia i pokaz odbiorników odbywa się na katde 
tądanie P. T. Kliienteli. 

W Sa~onie RadJ wym 

Brnci Laib t.udź. ?:g 1erska g 

SPfC. CHOR. WfNFRVCZNYCft. orzvimuje od 9-10 \ '>d 5-7.ej skórnych. wene nie diaterm ia da-
SKóRN'r'CH I Wl.OS()W. Or. meu, ryczn~c:h I mo- termnkoa~ulac i ą o-
(PUNAUY SEKSUALl'd:). ' J H ersil :nk1·e czopłclowych. I raz 1 amoą kwarc, ''łtat-&tł łl Z. lt'.1 13J„2~ . leczenie św i atłem MONIUSZKI 5 

Przvimuje od 9-11 ł 5--8. • promieniami tel. 171.1 - 50. 
w nłedz1ele I śwl~ta od IO - IZ CHO!-rOBY DZIECI ~oenigena i lam Przy1mu1e od 11 

;Od I 2 w I ecznicv. Piotrkow<>ka 62. orzeprnwadził s ię na ulicę Pil kwarcową. do I po. 1 od 5 -
DOhTut< Z ..-10-- 8 - Jrzv1mu1e oa t>.3) w niedz i e l ę od 11 

~ • • • .., - Jo 10.30 rano. oa 1 do J po poi. 
;
1
.1

1 

'~DłKO\VYS~: Tel e !on 111-s7 10 2.3o op„ oci b ___ _ "' cl io 8.30 w„ w o e 
'·.1r. me • dz1e1ę sw1ęta od Dr. med. „ . I . „„ 4 H fi ub •• c..,., 10-1. Dla oan od Haltrn ""f „ ~eg1e n.ana ,n1! ' • lhm &. dzielna poczek1uD1a lł iHI 

telefon Z16·90. !l!>ecjallsta chorób skórnych, we -----

1 

:>pecJalls'a chorób skórnych . ner\•cznycil I moczo1>tcioN1c 1. ur. mea. 

Lecze~~~1~~=:=~~~~0WĄ. w~ł: ~!r~ ~!!~~c?~~gi~:na?3 ii I il z B r 
f>rzyJmuir. od i 8- 2 przed p. I od te le1on 111·32 
5- 9. w niedziele i świi:ta od i 9-' 'rzyimuie od I! 8-10 1 -2. 5-3 w. "· .Lieiona 1'11!< 0 

Dla pań oddzielna noczekalnia. cedz1ele 1 św ęta od 9-11 Dla paó od feleton 185-49, 

U 
.rl z• e•na „oc •e ·alr;i ia. Cnor, sicor.,e 

r. med. wenery~zne 

łłiewłatski . l'ORA1.>l1IA ' ,„~;;\'. ~ •• '~-21 

Andrzela 5, tel, 159-40. w t ~ f ~ ~ l ~ h l ( l ft f I 
Speclalista chorób skórnvch. wenerycz Lekarzy • specjalistów 
nycb i moczopli.:iowvch Elektroterapi3, ZA\'1ADZKA 1. 

. diatermia. czvnna od R rano do 9 w1ei:zór. 
PuyimuJe od it~dz. 8-11 I od 5-9. 0d 11· 121l·Jp1zy1rnu1ekotneta ekao 

w niedziele 1 św1eta od 9- I. . . . 
Dla Pati oddzielna oo ·zekalnla w n1l'dz. ' sw11,:ta oll Y-2 Lt:-.z;eme .:hor. 

Chor. skórne 
weneryczne 
Te lefon .t45·J 1. 

Pio• l'kowska 10 
Pn.y1muie od 8· 9.30 
od 1-2 po poi. i od 

6-9 w1ecz. 
W D1edz e e 1 świę~ 

ta OCI 9-1, 

D 1,; Wt:NERYCZN\'CH I SKORN\CH. 

R E f CH E R Jl z~ :~c~w~ 
3

2 

2

s's· 8· ~E~R~ ~P~JAL~T~-
SpecJallsta chorób skórnych l\ I Jl i U l OAB.:.1'tl UtJ\ I\::, 1 \ CZNV 

~iZllBl!t1&falllliimlB!liłP!!l!lllll~l!llli!1---~---·•••• I wenerycznych h" 6 ·1 PMZ\ Oól<1'\ .\\ IO J\1-.U 111 - Leczenie d aterm ą. Ele !dr~terapja. C i ru~g powr Cl Piotrkowska Z94, tel. 12.2-159. 
Dr. med. Południowa 28, tel. 20 1.93 mt szka ub:cnie lprzv Prnstank~ tra111w pa bi a11 1 .:ki~h) 

TeDefon 164-95 

Wa•ze zdrowie, Sztzęście I pówo zenie :l:y• 
clowe, Duże ofiary 1naterjalne 

zależne są od jakości towaru Nie każdv dowolnie zacbwa 
lany towar lecz w cią l! u dziesiątków lat w całym świ ecie 

wypróbowaca iakość 1a•łu d u e ca Wa•ze zaulan ie. 

SOMMER Od 8-11 rano i od 5-8 wiecz. 19 Ceg .elnaana 19 lzvnta od IU·e1 rano do 7-eJ wie.z. 1'11'1 w aie ziele od ll-1 . . w nredz!ele t św1eta ~o 2·eJ pu poi 

6 .
1 

D . h P1P (dawn. Cegielniana 55) Wszystkie speclalnośc1 i dcn1vsoka. powr Cl • la mezamotnyc ceny ecznlc. tel. 125-17 tel. 125-17 ł.ąplde śv.ietlne, lampa kwarcuv.a, 
J fi·go rlef ·'Ol.ll 1 Ul„ dl~41. p i1.y imu ,e od 4 - 7 po p„ł. elek1!yzacJa. RoentJCcn, szczepienia. 

' J u u s K anahzy (moczu. ka/u. krwi. pl wo.:i:i, 
telefon 220·26. a n t Dr. A\ed. wvdzielin 1td.) . (lpe ra ~ie. opatrunk i, 

Cbor. skórne. dr61! 01- L NITECKI Jeczerie żylaków zastr.l\kam1, 'W1z~tY mocz:owych, wene· e na miasto 
rvczne 1 kobiece. • Porada ~ Llote. 

r'r~v i m. od 9 do 12 Specjalista eh.orób wenerycznych, Specjalista ·horób ~kó ych •ener; Porada den 1 ~s1}'clna oraz wenerolo-
-- 1 od 5 do 9 w. 'skórnych, wlosow l moczopłciowych. ·zrty _c11 . o·c r1n. · wb \rlczna dla .:horób ~ k1'> rnn:h 1 wt' ne-Dr med ·"' . d 1 . . j. 2 c , c I m zop CIOWYC • • w nie ze e t ś,w1ę· ... wangiedCKa • NAWROT 32• TEL. 21iMS rvcznyd1. 001·at1a J złote. 

TYLKO „OLLA" ~ -- - -
Dr. m ed. 

R1man Bornstein Rózi a nor Q ta .od lO-I.. Telefon 129·45. orzyjrnuJe od 8- 10 rano I od 4 ~ W •t 
1
( : ==~:tit'"'?M'! -~ .d izie lna oocze)c:al Przyjmule od godz. S.-2 1 od 5-.8·ei :tór, w niedi:. i święta od 9- tZ w poi : • 

Dzietna ,Ng~, nia d~~:,~~~~~mpa l>la pań oddz
0
ierln•a poczekalnia. cll;i o ri ń ndrlz ieln. "„ 1rn,·„~kaln 111 Rozm:':te . 

cbor wewn ęlrine i nl!rW. OR. " · n. =• -r--:::;;·~-=-- ... ""·~ 

(Ele!Ji~!L!p. ri:emj~a~~rmlll!tr~!;on·1 SpecJ:~:!;::~~orób N ~D~r1.1·[~ f !a.!oe~nnl~zp! ~\I!:. Jerzy Sudya ~~~~ą~R~~.~'odttd~<lt~ n t<l~i o, Li~= 
valle etc.) od 6.30-8·ei W2n@fJ[l0J[b f; WZrłOWI&. PłU!Y J~CIA. Choroby kohtece I .tl!oi.zeria POTRZFRNI chtoncv ~uh hcmohotni, Tra u q ut ta 9 ;~·:.~06° • !) w Jtakrea·e toencgenologJI: Zlfl.ONA .JIJ Jil 115·27. dn c;~r_zedah ~ll 7Pt 7!!'. I :7a ć. ~ ie 111. 

= wwearse 1f1 ŁM itloczbulciowvcn • PlbłtkOW'"' ·ioo w przvcbrdni ul. ZGIERSKA 17 Przy1m•rn: oo ~ 7-et. Zaj!'a1mkowa 95 róg Roki.:: 1ń s k1e1 Sob-
t' niyim. od 8·10 · 4..S Jll od tZ-6 w. niedz. od to-~. D d ~ 

Dr. m t.d. łł w Di~~ • ...: 'w· ~t· Nr, tel, 194·03. w chotobaćh 'W61lel'}>C!H}'cb t skór r me * CZES""A""N-'l_E_p_a_li_1_t_l.-. -tn-~-n-i C:_u_r_e_S_O_gr. 

M. PI! I. D ME.·. A El ltotd :t 13· j i;:peeial!sta chorób nych: w dotl'IU, of. Mielcz;uskiego 12 H E L L ER wyko11ane onez War s>:aw~ki e P~ n i e 
~U !l'J n Ód: . f erapk al skórnych i wenery · ' (Szkolna) telefon 118-lli. Od 7-9 wieć&. f>Totrkow•ka 6l'l w nodwórzu, Zakła d 

zit ~~ oocz; 8 
- ·znyi:h przv mt.tte w ni~dzielł od 4-6. ;horoby skórne I weneryczne J21.1erqk1. tel. 245·28. 19 

nKuszER-CINEKOLOG ma a pa . . wvłąg1nie . Nlezamnżnym I bezrobotn~m .PJrady ~,\ WIWT i. tel. 179~'19. lłlrnJfA-Z-weii:lamł dn ~rlT7ed ~.,, i a w 
prze pro" a ci z•! :1~ na . 

5 77 1 :alłł11 ·• lcoh1etv . 1 dr. ec1 od w domu w środy . 1 niedziele prz~ imu .1~ do 1a r 1 nd 4 8 fila pan rlr>hrem n11nhie. , ul. T\iłińskięgo 141, zawadzka10. Ie1.l.J ·diiłll i111doJ1od7do& GEZ LhlME ~pec.od4 5.\\.n1edz. oull-Zpol>Vł'Wladomoś~ na mleJscu. 



Wisła wicemistrzem Ligf·. WIMA- Ł.T S.Ci. li „ 1:1 (1:0) 

P b · ł ł · • „ d ' 1 · • h Zawody p0wyższe których wYnllk był rze aeg os a niej n ie Zie I ligowej. - Ruc na dec}"d1ującym o tytule mistrza kl. B oo. 
· ł • • ł b 1 · 'byty się pr~y silnym wietrze i ostrym p I ą em m Ie J s c u w a e I ' mrozie. NormaJnej grze przeszkadzał 

R ki I. t l · t · M h p.rzedew:szystkiem wiatr, który unosiit tu 
. ozgryw 1gowe zos a Y osra ecz- ; · eczem kierował ku zupetnetnu za- ka samobójcza. Sędz!ował p. Sc neider · many kuirzu. w piterwszej' połowie wię-

n1e z~ko1.1czone.. . . dowoleniu drużyn Jak i publiczności p. z Krakowa. ! oeJ z gry ma diruźyina fabryczna, któira 
Niedziela dnia 29 hstopada przyn1os Wardeszk'ewicz. Ostateczna tabela ligowa przedsta- r"·..:i·"'bywa bramk" pr"~ Str""'l·"z~,,,,.a. Po 

ła statn'. e boje o punkty przyczem naj- LWÓW: wt I t j "'~ "' ,....,r. ""'"' y ·n 
· k b ł tk · t t ł · • a s ę nr as ępu ąco: . zmla'll'ie stron lekko przeważa · Ł TSO, dlla 

c1~ a wsze. y Y spo ama o y u w1ce I Czarni - Cracovia 2:0 U:O), Kub Gier Pkt. St: br. , którego strzieloem byt Siera·dZikł. Sędzio-
Jlllstrz.a L1g1

_. • • ! . I Mecz na bardzo niskim poziomie. Ora 1) Ga.rbarnia 22 30 51 .22 ! waif P Stępień· Diiękł ternu wyiniikowł 
NaJ~owa.zme1s~ kandy~a?1 do tego. ty mało ciekawa. Bramki dla Czarnych 2) Wis!a 22 29 . 53:30 WIMA roob'tM"ł;a ml!Strwstwo kl B 

tułu ~ista ,1 Le~Ja zwyc1ęzyly swoich zdobyli': Koch i Drzymała. Sędziował 3) Leg-Ja 22 29 57:34 1 „ · • 
przec1wll'kow, pierwsza Garbarni ę, dru p. Oulicz. 4) Pogoń 22 28 47:33 
ga - Pogoń, lecz Wisła dzięki nieco WIELKIE HAJDUKI: 5) Ruch 22 25 45:48 
lepszem~ st?sunkow~ .bramek ~dobyła I Ruch - War~zawlanka 2:1 (0:0). 6) Ł. K. S. 22 24 48:38 

Mecz hokejowy 
dwóch Sląsków 

tytuł ~1cem1strza 1:-1g1,. zaś Legia zm.u~ ; Ruch wystąpił do zawodów z War- 7) Warta 22 23 55:36 
szona Jest za~owohć się trzec1em mi·eJ szawianką z dwoma rezerwowemi. War 8) Cracovia 22 20 33:20 Na torze w pałacu lodowym · odbył 
scem w tab~l 1 .. I szawianka m:mo przegranej była zespo 9) Połonja 22 19 33:46 i 'się · mecz hokejowy pomiędzy reprezen-

R~ch dz1ę~1 z~cięstw~ nad War- · tern znacznie lepszym. • 

1
10) Czarni 22 16 28:4~ ! tacjami Sląska Polskiego i Niemieckiego. 

szaWlanką zaJął ,piąte m:1eJsce, ŁKS / Bramki dla Ruchu zdobyh: Loewe l 11) Warszawianka 22 13 36:60 I \Vynik remisowy (0:0, 0:0, 1 :1) odpo· 
szóste a Warta s1odme miejsce. Peterek, dla Warszawianki padła bram, 12) Lechja 22 11 21 :61 wiada przebiegowi gry, która stała nao-

Pozostałe kluby zatrzymały dotych- · r - -------•-•••••-••-=----•••• gół na niskim poziomie. 
czasowe pozycje w tabeli. 

Przeb:eg wczorajszych spotkań o 11:. por no r1-n-su Piłka nożna na Słąsku 
punkty przedstawia sie następująco: tJł . ii1i . 

WARSZAW A: d b b ._ a- - la K .a Sensacją rozgryWek o Juvełia Cup 
LegJa - Pogoń 2:1 (1:). 0 .0 Złll"!'O at: 0 -f!ers-•t: · "· był wYnik remisowy Jaki uzyskał w 

Obie drużyny przystępują do walki Zsedno.:zone • IJnion dniu wczorajszym mistrz Ligi śląskiej 
w najs lniejszych składach. W sobotę wfieczór w sali Zjednoczo-1 W niied1zfolę odbyły się w saU SS. - Naprzód Lipiny ze słabą stosunko-

Ura z powodu s.lnego• wiatru i mro- nych -0dlbyły się międzyiklubowe zawody Union w Helenowie zawody międzyiklu- . drużyną żKS. z Katowic. Mecz zakoń­
zu traci na charakterze, tak że żadna ~lrnerskie, rorg<mlzowane p.rzez Klub I bowe zorgani.zowane prrez SS. Union. I czyt sle wynikiem 2:2. Inne wyniki w ra 
z drużyn nie jest w stanie wykazać Zied.nocrone. W wadze mt11rej zremisował Bioer z mach tych samych rozgrywek były na­
swych rpawdziwycb umiejętności, mi- I W sipotkaniach startowali ~ Jedmej 1 Oraborem OKP) ,w wa~1ze koguciej rów- ! stępujące: Pollcyjny K . S. - Stąsk 
mo to jednak uwidocznia się przewaga strony zawoclniicy gos·podarzy, i dlmgi.ej \: niieź na remis zakońr:zyła się walka Bi- '. (~więtochowice) 5:0 (3:0), K. $. 06 -
Legji, która zdobywa bramkę przez Na członkowie kilku klU1bów miejscowych. oera I z Leszczyńskim, w wa-d!Zle piórko- Kolejowe P. W. 4:0. 
wrota. \ Wszystkie wallkl prowaodrzone byily w wej zremisował fratl'k z Cyrankiem. Wa ! W Bielsku w meczu towarzyskim B. 

Wyrównuje w ostatniej minucie ostrem tempie i wykazały d<Jbry tnater- ga lekka: Mann (U) nokautuje w I run- B. S. V. zremisowało 2:2 (1:1) z IFC. 
pierwszej polowy meczu Kossok z rzu ja~ wśród młodisrej gerneracii plięśclarzy. dz'ie Wyporkiewi,cza (Geyier), Schon (U) · 
tu karneg~. - I WynLkl t~chn!czne s~ nast~l;llące: wa- bii1e na ~ui.nkty Ra·CZa ,IKP) w wadize ' Wspaniały sukces 

Po zmianie stron decydującą o zwy ga koguci.a: Spodentk1ewicz b1Je na pmk- pólśreidimeJ Pisarski zwydęża n.a pU;nkty . „ . 
cłęstwie bramke zdobył Rajdek. Me- ty Brz,ęcz.1ka, wa-ga plórkow~: Cyran bije , Upca ~ Cz.v.tyk.owskl przez dyskwalifł- hokeistów leg11 warszawskie/ 
czem klerował p. Schneider. Widzów na lf)łl~nkty Gawina, Krumm (Oel>er) Brat l k~cję za u;stawiczltle trzymanie - Dut- Drużyna hokefowa LegJi warszaw-
około tysiąca. lnk'k.Iego. ZLelińsk! O.KP) Stain·ikow. s3de,go I kiiewicza.. W wa·.dzie średiniej zwyciężył sklej bawila w sobotę w Berlinie, gdzi.e 

KRAKÓW: _ w tej samej wad!ze remisują Blatystok prrez prrerwaniie wail:kł przez sędtziego z pokonała drużynę Brandenburg w sto-
Wisła - Oarbarnła 3·:2 (2:1). . JBaT-Kochba) z Kij~wskim tWdowińslcilpowodltl. ~iącej _prewagi Me~r Ba1r~:- .1 sunku 6:0 (3:0, 1:0, . 2:0). I;egja grała 

Mecz, mimo zimna zgromadził na (B.K.) z .Marcz.ewsk1im. W wadixe ~- nowskiego, przyczem ten ost~tnt byt dwa koncertowo. Bramki zdobyli Sokołow­
bo',sku Garbarni przeszło 2 tysiące wi- ś~e?in;i,ej Mj.e }\lirnczak wysolro Ra pulnkty raz.Y' na <lieskach. SędlZ'iiowal p. Weiti·de.. łskt - .3. Pasterski, Szenajch i Czy-
dzow. Gra bardzo ciekawa, trzymała c1ęzk1ego Kreiczego.Sędzlował t>. Kwast . tewsk„ 

::~~t.i:~E~: :wE~~!\:t.T~i 1-Ł K s odnos· ·1 cztewr;·Y·--z·w-··y-·c·1·~-s-·t·w--a-· 
jedn_olicie, p~z.yczem druż~na znaid?wa · • • • 
ta sie w wyJątkowo dobreJ kondyc)1. 

Pierwszy kwadrans gry mija pod . „ ' r t h T . f 
znakiem przewagi której atak gra bar- w czwormeczu gie spor owyc z r1um em 
d~o n.erwowo 1 nie wykorzys~~je dwuch Czwórmecz gier sportowylb między plfzewagę zawodniczek ŁKS-u, które za Gra ciekawa l emocjonująca. 
01fzwykl.~ dogod.nycJi sytuacJI. ~ato- ŁKS-em i Triumfem, który się oJbyl w demonstrowały doskonałe zgranie, dob ŁKS składa sie z zawodn.ików ład 
m ast Wisie uda1e się ~kolo 20 m1nuty sobotę na sali Niemieckiei:o Oiamaz- rą technikę i celne rzuty do kosza. nłe zbudowanych, niezwykle szybkich 
z?o!Jyć. bramkę z dalektego strzału Ki- jum przyniósł zwycięstwo wszystkim Zwłaszcza dwójka Gapińska - Ota i dobrze. orjentujących się. W ataku od 
siehnskr~go. t zespołom ŁKS-u. żewska jest niezwykle groźne. czuwał się brak doskonałego strzelca 

W minute pótnłel wyrównuje Jednak 
1 

Pomimo graczy rezerwowych, wy~ Brak byto Kwaśni ewskiej i EJbuszy- Krauze1?;0. 
Mazrer. b k 1 W ' kazali „czerwoni" b. dobrą forme. któ cówny, tak że w pełnym składzie, hę- Triumf w nieco zmnienfonvm skła-

Urugą ram. ę d a isty strzela do ra świadczy o Ich sumiennem przygo- dzie zespół ŁKS-u w sezonie bieżącym dzie grai niezwykle ambitnie i potrafił 
przerwy Ste~aniuk. \ tow ani u się do sezonu zimO'>\'eg.>. niezwykle groźny. · wytrzymać do końca tempo narzucone 

P9 zmlame stron Wls!a. !1ZY~kule Zarówno zespoły kobiece jak i mes Zawodni·czki Triumfu rzadko mog- przez zwycięzcę. 
trzec1ą ?ramkę przez Kisiel i ńs~1ego, kie (siatkówki i koszykówki), poczyni· ły zbliżyć się do kosza przeciwnkzek, W pierwszej połowie ŁKS cełnemi 
Garb.ar~ia natomiast rewanżuje si ę za-. ły od lata widoczne postępy w technice chociaż rzuty ich były wcale niezłe. rzutami uzyskał dużą przewagę punk-
ledwte Jednym goalem ~trz~lonym z rzu i zgraniu. Trudno coprawda było się W drugiej połowie ŁKS - przewa- tową (20:10). Jednak w dru~ej Triumf 
tu karnego przez Konktewicza. J Jeszcze poruszać na zbyt małej sali (w ta kompletni1e i niedopuszczając prze- wzmocniony Schoenfelderem 0 włos 
~ I 1!111 • koszy~ówce), lecz .oo 2-:-3-cb meczach oiwniczek „do głosu" strzela kosz po nte wyrównał. Potowa ta była niezmler 
am •••••••••••••••• :t..!I! • nas tąpi ~ pe~nością przyzwyczajenie. koszu. . nie burzliwa, wskutek hałaśliwego za-

l 1
1 O Tnumfle musimy równlet wyra- Sedz10wat p. Skrzekotowsld. <:howanla się niesfornej galerjl.„ RO'ZWODKA" 
1 
zlć s:e z uznani~m. gdyt przeciwsta"'°'lił Koszykówka meska: . Pod adresem organł.zatorów nale!v 

'' · · , sie swemu st~nie}szemu przeciwnikowi, l.KS - T.riurnf 2~:26 (20:10). zwródć uwagę by na przyszło~ć dele-
nlezwykle dz1elme, zwłaszcza w siat- LKS: Pegza, Zalas1ewlcz, Welnłc, I gowali wiekszą llo~ć ordnerów którzy-
kówce żeńskiej I koszyków~e męskiej. Zaleski, Gapiński. by potrafili utrzymać należyty ·porzą-

Za zdradę - I Charakterystyczne, że koszykarze Triumf: Neuman, ttoch, OaJzler. dek. • 
rozwód. czy Triumfu osiąi.raią w sezonie zimowym · Schoenfelder, (Rotte) Lleeke. Sedztował p. Borek. 
przebacze- ·na sali, daleko lepsze wyniki nit w se-

nie 1 
ostatnia kre- zonie letnim, na boisku. 

acta Program czwórmeczu był następu-

ft OHMY 

~~e~-r~r -odznaczona 
pierw1z11 na· 
11rod11 n• kon 

kursie gry 
"ktorsk1ej w 

Ameryce 
Partnerem 

Shearer iest 
znakomity 

KOrtRAD rtAGEL 

jący: . 
Siatkówka teńska: 

LKS - Tr.umf 27 :20 (15:5)„ 
1 W piierwszej połoWile znaczna prze-
wag-a ŁKS-u, lecz w dru~eJ zawodnicz 
kl Triumfu biorą się do pracy ł nadra­
biają ładneml „szczupakami" sporo punk 
tów. ŁKS wystąpił z 3-ma rezerwami. 

I 
Siatkówka męska: 

tKS - Triumf 30:18 (15:8). 
. ŁKS pomimo braku Kranzera l 01- · 
czaka odnosi zwycięstwo bez włększe- ! 
go wysiłku, nad stosunkowo dobrze gra ' 
Jąca drużyną B-klasową. Wyróżnił sl~ 
Kołodzi ejski z ŁK:S-u. 

Koszvkóv1k~ że1i i;;ka: 
U\~ - Triumf 2 ~ :10 (t0·6). 

Mecz b. ciekawy wykazał znaczną 

„„„„„„„„„~cwma__..„„„„„„„„„„„„ 

Ws 2 yscy są chorzy! Wszyscy są ner­
wowi Ratuicie zdrowie przy p.omocy 
nalskutecznieiszego środka, iaklm· jest Bomba! .... „ .... „„„„„„„„ 

''' ł. 
I ~ • <I 1 • 

\ . ~ ' \" ! 
-· ~.: l . . " • ' ' "' I 
rtajpotęiniejsze, co sztuka filmowa dotąd 

stworzyła to 

Aniołowie Piekła 
' . ' 

·,;, '!•-' ' "'' .'·,„,·~·:.y: ;• I );,~: :':;,~~··~:1 ::: .. : ', , 
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K.ongras rozbroi1n1owy 
i akcia. Coty' ego 

Paryż, 30 listopada. 
(Telegram wlasnyJ 

(t) Wczoraj rozpoczął swe obrady 
·Kongres rozbrojeniowy. Kongres ten o­
besłany został przez wielu delegatów 
niem:eckich, co wywołuje wrażenie ja­
koby niemcy byli głównymi propagato­
rami idei pokoju .Opinja publiczna usto 
sunkowała się nieprzychylnie do tego ro 
dzaju manifestacji pod e~dą Niemiec. 

Słynny fabryaknt perfum Coty sta­
nął na czele akcji skierowanej przeciw­
ko niepożądanym krzewicielom pokoju 
i wezwał ludność do wzięcia udziału w 
wielkiej demonstracji. 

Aresztowania dyr aktora 
zakladów elektrvcznvch 

w Budaoeszcie 
Budapeszt, 30 listopada. 

(Telegram własny), 

(t) Wieilką sensację wywołało a­
resztowanie generalnego dyrektora za­
kładów elektrycznych dr. Ludwika 
Tłszti. 

Dr. Tiszti był uorzednio wysokim u­
rze<lnikiem ministerstwa soraw zagra­
nicznych, a dyrektorem elektrowni zo­
stał na skutek życzenia kapitalistów 
angielskich. 

Dr. Tiszti oskarożny Jest o zdefrau­
dowanie 100 tysięcy dolarów. 

Atak lapowców 
na gmach więzienny 

Kopenha2a, 30 listopada. 
(Telegram wła&::iy) 

(t) W miejscowości Oesterboten, cen 
trum ruchu laoowców tłum złożony z 
kilkuset osób przypuścił szturm do wię 
zienia. W więzieniu tern osadzony jest 
morderca jednego z lapowców. Tłum 
domagał się od naczelnika więzienia wy 
dania aresztowanego, gdyż chciał nad 
nim dokonać samosądu. 

Sytuacja wewnętrzna w Finlandji u­
leg-ła ostatnio znów zaostrzeniu. Ruch 
lapowców staje si'ę coraz groźniejszy, 
mimo iż władze stosują wobec niego 
bardzo ostre represje. 

W Anglii nie wolno 
zatrudniać 

bezplatnych tancerek 
Londyn. 30 listopada. 

(t) Wczoraj rozpoczął się tutaj sen­
sacyjny proces przeciwko kilku właści­
crefom lokalów tanecznych. Właścicie­
le tych lokali zatrudniali tancerki bez­
płatnie, zmuszając ich do przebywania 
w lokalu około siedmiu godzin. Jedy­
nem wynagro<lzeniem dla tancerki były 
dobrowolne dat~i tancerzy. Opinja pub­
liczna uważa to za wysoce niemoralne, 
a właścicielom lokali według prawa an­
glelsk:ego grożą surowe karv. 

Medjolan, 29 listopada. 
(Telegram właany). 

(t) Opera miejska w Bolonji stanęła 
dziś rano w płomieniach. Część budyn­
ku wraz ze sceną oraz dekoracjami 
padł pastwą p1omieni. Straty wynos~ą 
oko!o 6 milionów lirów. Przyczyną poza 
ru było krótkie spięcie. Opera w Bolonji 

1 
została zbudowana w 1756 roku według 

Nr. 334 

!jif!rws~ . lod 
mer:ufla -JlJ Ila 

Wedłu2 wiadomości z Dalekiesro Wschodu, Pod Tlen-Sinem trwaią w dalszym 
clą2u krwawe walki pomiędzy Japończykami i ch~ńczykaml. Walki z przedmieść 
przeniosły się Już na ulice miasta. foto ,;trafia nasza orzedstawia widok dziel-

Znany lotn1k a11~tralijskl Bert Hlnk1er, 
odbył w tych dU:ach pierwszv, bezpo­
średni lot z Południowej Ameryki do 

Ąfrykl . 
Wystartował on w Natal, w Brazvtji, 
a wylądował w St. Louis, w zachodniej 
Afryce. Olbrzvmią tę trasę, wynoszącą 
3200 kilometrów, przvbył on bez lądo· 

nicy europejskiej w Tien-Siole. 

wania. 

3Huzr.11na 
~V!!ll :1!:?.dirma 

Jak wiadomo, przed kilku dniami w Doncaster, w A n 2 I i i, miała miejsce 
;traszna katastrofa 2órnicza, w W~fniku kt<)rei postradało życie 37 górników. 

Na ilustracji naszej fra.2ment w Doncaster. 

W Sztokholmie ukończono budowę 
wiellde20 muzeum im. Sven Ued.na, 

słynne20 podróżnika. 
W muzeum umieszczone bedą wsz}'st-

1 

kie eksponaty, które Sven Hedin przy. 
włózł ze swych licznych podróży, 

llTłljl!SMW A ri± 

Regularna „bitwa" 
na.. kamienie 

Medjolan, 30 listopada. 
(Telegram włas.uy). 

. . <H Pomlędzy dwiema rodzinami wło 
.~;Jt ścijańskiemi w okolicach Zary panował 
;1·, od szeregu lat spór graniiczny. Spór ten 
i. ' I chłopi postanowili wreszcie zlikwido-
: : 1 wać w drodze niesamowitego p-0jedyn-
~ ku. 
& j Pewnego ~l!ia z jednej strony mie-

dzy stanął 0Jc1ec z dwoma synami z 
drugiej zaś również trzech mężczyzn. 
Na dany znak z obu stron oosypały si ę 
kamienie. Widowisku temu przyglądali 
sie mieszkańcy prawie całej wsi, aż do 
tej chwil' gdy jeden z uczestników tego 

planu Antoniego Bibieny i n~leży do naj-

1 
~a przedrnieśdu Londynu ustawiono w tych dniach ory~nalną stację benzyno­

wspanialszych zabytków historycznycl .va-popiersie sfinksa. Benzyna czerpana Jest przez rurę gumową z ust i:2ury. 
we Włoszech. · · . · 

; pojedynku oadl z rozpłataną czaszką. 
I Karabinierzy aresztowali nietylko u-
czestników tego n i ezwvkłego pojedyn­
ku. ale również uczestników. 

ODDZ!AlY: KRAKóW, ul. Pijarska 4 Telefooy: 165-00 i I7!-50 (Odd.ział dJa ~ał~j fv\ało9olski) Ekspa.zytury krakowskie~o o ddz_' ału ; !ARN9W,ul $~ Anny-N;M-i~ NOWY SĄCZ, -~ ! Mat~iki 
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d, · 'k6 J Hlawski ul Mał~chow&kie<lo 1; DĄBROWA GóRNICZA: B111ro dz1enn1kow J. Hlawsk1 3-go Ma1a nr. 4, ZAKOPANE, Krupówki. dom p W K n.ep tow.sb: ~o GDYNlł nl'c<a 1~
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;nnLut:go dom ·nż Pętkowskiego tel "tt-69 CZĘSTOCHOWA: Al. Panny Marii nr. ZI , tel. 4-48: KALISZ: Zł.1tl r.r. 14: RADOM: A. Eifer ul Żeromskiego 25 tel 2-15: v lELCE· uli<:a 
-

0 
s· ki wfc~ ~ 46, tel 111i SKARżYSK01 ul. Iłżecka nr l6. t el. 40: PIOTRKóW TRYBUNALSKI: ulica Garncarska nr . 3. WLOCLAWEK: ul . Antrnic-·go 

4
5 • 

ie'lll e • TOMASZÓW MAZ„ ul. Polna Nr. 11 tel. 168. 

. prenumerata: z kosztami przesyłki pocztowej zł. 3 gr 50 miesiecznie 
-- - --- :-:-:--:::----:---------- --

1 
Ogłoszenia : w tek~~ie so gr za w iersz .m n1 me1 raw 1 rna ~ tron ie 4 ~waitrl ; 

, . . ~ . nek;olo::1 40 l!: r z
1
:l wiersz milim Drobne : za ~Iowo 15 1troszy, 

naimnieisze zl. l.oO Pos~!e_~~: za « owo 10 l!:roszv. n ai m n1e i ~z e zł 1 20. 
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